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Francya i Watykan. 


„Historya uczy, że zrywanie z Watyka- 
hem kończyło się zawsze Dawiązy waniem 
stosunków z Watykanem”. 


"Tensam Arystydes Briand, który swą ka- 
ryerę polityczną zaczął przed kilkunastu la- 
ty jako sprawozdawca i najgorętszy rzecz- 
aik t. zw. ustaw śŚwieckikh, zrywających 
wiekowe związki państwa % katolicy- 
mom — stanął 13 grudnia b, r. na trybu- 
nie Senatu, by całym swym autorytetem 
niepodejrzanezo „laika“ i „Wolnoimyślicio- 
la* bronić przywrócenia stosunków dyplo- 
matycznych ze Stolieą Apostolską. Briand 
bowiem zmienił się bardzo wraz z całą Fran- 
ey} w ciagu ostatnich "przełomowych lat, 
a dawni jego sojusznicy, radykali, nie nau- 
czyli się i nie zapomnieli niczego i pozostali 
takimi samymi fanatycunymi  szermierzami 
Wielkiego Wschodu na terenie _ parlamen- 
ternym, jakimi byli za czasów „wielkiego 
bloku“ Combesa. Pozbawieni w lzbie de- 
putowanych dominuiacego stanowiska, trzy- 
mzją się jeszcze silnie w Senacie i tam to 
rzucają od czasu do czasu zatrute strzały 
w ministrów-odstepców. A któż więcej ma 
w ich oczach prawa do tytułu „odstępcy". 
jak p. Briand, który w r. 1905 wraz z ni 
mi wypędzał, a teraz sprowadził puncyu- 
ma papieskiezo do Paryża i który nie cze- 
kaiao na uchwale i krodyty Senatu, zamia- 
pow p. Jonnarta ambasadorem Republiki 
w Watvkanie. Stara złość ciasnych sekc'x- 
rzy znalazła wyraz w intornetacvi pana He- 
rv. podająeej w wątpliwość, czy przywró- 
cenie stemnków dyplomatycznych przynie- 
sie pożytek „Francyi świeckiej i republi- 
kańskiaj, 

W dlugiej i ciekawej dyskusyt nad tą in- 
termelacvą odniósł Briand zupełne zwycię- 
Btwo, Wyraziło się ono nie tylko w osta- 
tecznem głasowaniu, ale głównie w doborze 
l sile argumentów przez obie strony uży 
tych. Starą gwardya radykałna stała bez- 
radna wobec wywodów Brianda, generała 
Hirschanera, znakomitego wodza 8 zarazem 
patryoty alzackiego. p. Weillera również 
reprezentującego Alzacyę w Benacie, Ben 
Delahay'a, Las Casasa i innych. Wszyscy 
gi mowey podnosili, że Watykan jest dziś 
najważniejszym w Europie punktem obser- 
wacyjnym dyplomacyi, że tam decydują 
bic ważne kwestye, obchodzące w wysokim 
stopniu nie tylko samą Francyę (np. spra- 
wa Lewautu), ale także jej sojuszników 
l jej wrozów. Już chotby zatem ze wzglę- 
du na polityke zagraniezną winna być Fran- 
tya reprezentowaną w Watykanie. Ale 
Francya musi stosunki ze Stolicą św. utrzy- 
mywać także za względu na głęboko ka- 
tolicka ludność ńczacyi i Lotaryngii. W obu 
tych prowincyach odzyskanych zachowal 
się z czasów niemieckich ścisły związek 
między Państwem a Kościolem, oparty na 
konkordacie. Duchowieństwo otrzymu'e kon- 
gruo od państwa, nominacya biskupów do- 
kouuje się na podstawie porozumienia rzą- 


du ze Stolicą Św., szkoły dalej są wyzna- | 


hiowe i wychowują młodzież w duchu re- 
ligijnym. Nikt we Francyi nie chee zmie- 
niać nagle tego stanu, do którego patryo- 
tyczna ludność Alzacyi i Lotaryngii jest 
przywiązana, ale ten stan wymaga wla- 
bnie stałó:ro kontaktu między rządem fran- 
euskim a Watykanem. 

A wreszcie — p. Briand miał odwagę po- 
wiedzieć delikatnie. ale wyraźnie, masonom 
Senatu, że ich antyklerykalizm jest prze- 
sterzałym i całkiem niemodnym. Kraj chce 
pokoju religijnego. „Union sacree* zbawiła 
Francve podczas weny. Gdyby w wojsku 
panowały stosunki takie, jakie tam wprowa- 
dził przed wojną gen. Picquart, minister 
wojny, z ramienia lóż, to Favolle i Foch, 
późniejsi marszałkowie, przeszliby do rezer- 
wy przed wojną w randze brygadverów, a 
marsz, Petain musiałby jeszcze jako pułko- 
wnik opuścić armie. Wszyscy oni bowiem — 


podobnie, jak gen. Castelnau, Galieni, 
ranchet d'Esperay — byli katolikami. 
A edy ktos w Senacie krzyknął, że rzad 


obecny idzie do Canossy, to Briand na po- 
ezekaniu wspomniał terrorystów Konwentu, 
którzy również wysyłali posła do Watyka- 
nu (gdzie go nie przvieto) I nowołał się na 
wielkich tuzów republikańskich: Gambettę, 
Ferrv'ero i Gobleta, którzy wszyscy byli 
zwolennikami utrzymanią stosunków z pa- 
biastwam. poczem dodał ironicznie: 
| — „Ostatecznie znajduję się w dobrem 
.owarzvstwie i dlatego lżel mi cicży sznur 
na szyji, z jakim udałem się do Canossy...'* 
Cóż mogli na to odpowiedzieć radvkali? 
« ufarzali zabawne platki. ża ambasador 
fónart musiał na kolanach i z nopiołem 
a głowie zbliżać sio do papieża... To znów 
orzppowiadali, że Watykan zażada zmia- 
Sy „ustaw Świerkich', albo że Franeva sta 
sie się „wohikułem polityki katolickiej 
w świecie”. Stare, przebramiałe i BIGRACZEA- 
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ra trazesy, któr; na nikim już nie robią wra- 
żenia, 

Tak więc ostatecznie p. Jonnart pozosta- 
nie posłem przy Watykanie. Czyż trzeba 
podkreślać, że obecność jego w Rzvmie bę- 
dzie i dla Polski w wysokim stopniu ko- 
rzystną? Już z afery Bryla okazało się, ża 
poprzednik Jonnarta. p. Doulcet, świadczył 
ważne usługi posłowi polskiemu. I czy 
Briand nie miał Polski na myśli, gdy mó- 
wił w Senacie: 

„54 w Watykanie ministrowie I posłowie, 
którzy nie mają tylekroć, ileby chcieli, 
przystepu do panieża, Ale oto ambasador 
Frantvi zgłasza się i przemawia jako przed- 
stawiciel wielkiego kraju. Jego się słucha 
iz nim sie dyskutuje, A mówi 6" nie tyl- 
ko o interesach swego kraju, ma en często 
sposobność bronić interesó.w in 
n.y.c.h krajów i to napewno krajów 
przyjacielskich, których przyjażń 
mamy zaszczyt posiadać” s 

Dyskusya w Senacie jest wysoce gna- 
mienną dla obecnych nastrojów  Francyi. 
Oznacza ona klęskę wojujacych lóż. Fran- 
cya powojenna pragnie szczorze pokoju 
z Kościołem, W rowach strzeleckich | w 
dniach nieszcześ ja nawczyła się cenić po 
cechy religi. Ktoś w Senacie przypomniał 
nawat słowa Jauresa o katolicyźmie: 

„Starą piosenka, która kołysze nędzę 
ludzką... * 

„La vieille chanson“ ma jeszcze we Tran- 
icyi do spelnienia inne wielkie zadania... 
"vmczasem zdobyła sobie po latach walki 
tolerancvg I szacunek, 
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Szkolnictwo na 6. Siąsku. 

Z Katowice donoszą: Organizator szkolnictwa 
górnośląskiego, dyr. Stein, udzielił przed- 
stawicielowi Binra prasowego Nacz. Rady Lu- 
dowej Informacyi, z których wynika, Że na 
obszarze Górnego Śląska, mającym przypaść 
Polsce, jest 351 miejscowości, około 600 szkół, 
3300 klas, 3400 nauczycieli, 165000 dzieci 
szkolnych. Około 115000 dzieci mówiących lę- 
zykiem polskim, 34.000 na.zmieckim, podczas 
gdy 44.000 włada zarówno językiem polskim, 
jak I niemieckim. Te ostatnią kategoryę nale- 
ży uważać za dzieci polskie. Według traktatu 
o ochronią mniejszości narodowej rząd polski 
jest zobowiązany zapewnić mniejszościom na- 
rodowym odpowiednie ułatwienia, tak, aby 
dziaci mogły pobierać nankę w języku ojczy- 
stym. Oczywiście. jeżeli rząd polski zapewni te 
ułatwienia dla dzieci niemieckich. to niewątydi- 
wie nie pozwoli pa to, aby dzieci polskie po- 
bierały naukę w języku niemieckim, 


Strajk kolejarzy katewickich, 

Katowice, P. A. T. W obwodzie katowiekiej 
dyrekcyi kolejowej wybuchł wczorz! o g. 9 
wieczór strajk kolejarzy, który narazie objął 
tylko okręg gliwicki. Wskutek strajku nasią 
piła w ruchu kolejowym ohwodu przemysło- 
wego częściowy zastój. Pociągi w stroną Gii- 
wie nie kursują, W innych kierunkach kursu- 
ją z nieznacznem opóźnieniem. Istnieje obawa, 
że strajk rozszerzy się na cały obwód dyrek- 
cyl katowickiej. Powodam strajku ma być, we- 
dle doniesień „„Obeschles. Volkstinme* zakaz 
komisyi mięczysojuszniczej w Opolu wrpłace- 
nia drdatku drożyźnianego, oraz remuneracyi 
gwiazdkowej, uchwalonej przez rząd niemiecki. 
Dyrekcya kolejowa rokuje za strajkującymi. 


NAPAD NIEMCÓW NA OFICERÓW FRANC. 

Katowicę P. A. T. Wczoraj wieczorem na- 
padło kilku orgeszowców na rynku w Klucz- 
borku na dwóch oficerów francuskich. Ofice- 
rowie we własnej obronie dali kilka strzałów, 
które zraniły ciężko jednego z napastników. 
Wkrótce zgromadził się na miejscu wvpadku 
tłum Niemców, który zajął groźną postawę 
wobec oficerów. Zaalarmowane oddziały wto- 
skie rozprószyły tłum, 


ZAMIAST NIEPODLEGŁOŚCI == NEUTRA- 
LIZACYA WSCIL MAŁOPOLSKI. 
Lwów. (A. W.) „Gazeta Wieczorna“ dowia- 
duje się ze źródła dobrze .poinfornrowanago, ża 
kierownicy poiltyki Republiki zachodnio ukraiń 
skiej porzucili swój zamiar uiworzenią ze 
wschodniej Małopoiski niezależnej Ukrainy. 
Obecnie noszą się oni z zamiarem zneutraliza- 
wania wschodniej Galicyi pod kontrotą Ligi 
Narodów. Dotychczaaowe ich zabiegi w tym 
celu u rządów państw przymierzonych Dio 
znalazły posłuchu. Obecnie udał się glówny 
repreztntant nowej koncepcyi dr. Kost-Lewi- 
ckij do Włoch, gdzie został podobno przyjęty 

przez jednego z członków rządu włoskiego. 
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KONFERENCYA PREMIERÓW M. ENTENTY. 

Praga. P. A. T. „Pravo Lidu“ dowiaduje się. 
że Pasicz po Nowym Roku przybędzie do Pra- 
gi i uda się również do Wiednia, w celu na- 
wiązania rokowań jagosłowiańsko-austryackicb, 
Podróż Pasieza stoi w związku z planowaną 
| koriergrexa memicrów pizstw malej koaligyi. 


Kreta odrywa się od Grecyi! 


Hanower, P. A, T. Radio. „Daily Mail" do” 
nosi, że w rajbliższym czasie ma nastąpić pros 
klamacyą niezawisłej republiki Krety. Akera 
cała prowadzona jest przez Venizel stów, któ< 
rzy są podobno wspierani przez greckie zwią:kt 
w. Ameryce, 


| Zakończenie konferencyi londyńskiej 


Następna konferencya w Cannes w styczniu 
1922 roku, 


Paryż. P. A. T. (W. B. K.) Wedle zgodnych 
donimień specya'nych korespondentów, roko- 


wczoraj wieczór jednomyślnie i definitywnie 
na przedłożenie dzisiaj przed południem obu 
premierom zalecenie w sprawie niemieckich 
płatności s dnia 15 stycznia i 15 lutego, które 


wania m'ędzy Briindem a Lloydem Georgem | to 'zalecenie odrzuca wszelką myśl o morato- 
: | NIEMCY PODEJMUJĄ STOSUNKI Z 
w sprawie wypłat niemieckich odszkodowań ryum, W ten sposób stanowisko francuskie od- TA raj, 


doprowadziły do porozumienia, Plan przygoto- 
wany przez rzeczoznawców, ma być na dzi- 
ori ostatniej konferencyi oba premierów 


nosi wwycięstwo. Niemcy będą zmuszone 
uskutecznić zapłatę 500 milionów marek w zło- 
cie w terminie przewidzianym, Zalecenie pod- 
kreśla wydatność niemiecką na podstawie dc- 
kłacych dat statystycznych f dochodzi do 
wniosku, że państwo niemieckie wbrew twier- 
dzeniom noty kanclerza Wirtha jest w możno- 
ści sumę ustaloną zapłacić, Zalecenie oświad- 
cza mą dalej xa szeregiem zarządzeń, W szcze- 
gólności sa rozszerzaziem polnomocnictw ko- 
mitetn gwarancyjnego i za ściśejszym nadzo 
rem niemieck'ej statystyki handlu eksportowe. 
go, aby zapobiedz powtórzeniu się rzekomej 
niezdolnaści płatniczej rządu niemieckiego. — 
Wkońcu otrzyma Belgia w załeceniu pierw- 
szeństwo, jak to Briand obiecał ambasadoro- 
wi belgijskiemu, 


Projekt przymierza Anglii, Fransgi 
i Niemiec, 

Paryk. (A. W.) Briand oświadczył zastęp: 
com prasy, że uwaŚk przymierze Francyi, An- 
glili 1 Niemiec za zupełn'e wykiuczone, Nato- 
most ze strony angielskiej podkreślają z naci- 
skiem, że Lloyd George przgnie doprowadzić 
do skutkn to przymierze, Na razie postano- 
wili obaj premierzy przekazać problem niemie. 
cki 1 rosyjaki podkomisyom rzeczoznawców. 


Przybycie Ratkenaua niespodzianką. 
Łondyn. (A. W.) Niespodzianką dnia była 


„Berlin. P. A. T. Jak podają dzienniki mo 
mieckie, w tych dnach wyjeżdżają do Stanów. 
Zj. przedstawiciele Niemiec, Po czasu przyja 
zdu ambasadora pelnomocm'kiem -Niem'ece w 
Waszyngtonie mianowaro radcę leg. Langa 
W N. Jorku będze utworzony niemiecki kon< 
sulat I klasy, nadto nowe konsuiaty będśg 
utworzone w Chicago i San Francisco. 


przyjęty. nne sprawy, w szczególności znó 
problemy finansowe, kwestya rosyjska, oraz 
wschodn'a, wreszcie kwestya rozbrojeria, ro 
staną pozostawione do osądzenia Radzie naj- 
wyższej w Cannes, 

Londyn, (A. W.) Londyński korespondent 
„intra sigeant* potwierdza wiadomość agva- 
ceyl Havasa, że konierencya londyńska ukończy 
dzisiaj swą pracę. Sprawą odbudowy Europy 
zajmie się wielka konferencya międzynarodo- 
wa, która będzie zwołaną w styczniu albo w 
iutym, Obecnie zastanawiają się koła miaro- 
dajne w Londynie nad porozumieniem Frarcyi 
z Anglą w tym kierunku, by Niemcom nie 
udzielano specyalnego poparcia ani se strony 
Francyi, ani Anglii, Co do zarządzeń finanSo- 
wych, umożliwiających Niemcom spłaty w r 
1922 wedle wymagań Franeyi zawartą zoetant» 
specymlną umowa, 

Rada najwyższa w pierwszym tygodniu m?e- 
s'nca stycznła w miejscowości Cannes na RL 
wierze zastanowi się w jaki zposób można za- 
bezpieczyć wypełnienie obowiązków reparacyj. 
nych ze strony Niemiec w latach następnych 
i jak uregulować sprawę walutową dla wBzyst- 
kich państw, Rada najwyższa zadecyduje o 
wielkiej pożyczce, którą Loucheur zapropono- 
wał. Prawdopodcbnie przyjdzie do skutku układ 
niem:ecko-angielski, podotny do wiesbadeń- 
skiej umowy. W dalszym olygu omawianą bę | konterencya Loucheura z Rathenauem. Po tej 
dzie w Cannes sprawa odbudowy Rasy. konferencyj uda? się Loucheur do ministra fi- 

Londyn, P. A. T. Reuter). Postanowionm, $„ |nansów Horne, s którym porozumiewał się eo 
lord Curzon uda się Bgo stycznia do Pary- |do treści przyszłego układu z Rathenauem. 
ża, gdzie będzie kanfarował s ministrami spraw Krążyły tutaj pogłoski, że rząd niemiecki sta- 
zagr. Francyi i Włoch w sprawie uregulowania |, się Wiech, ta di Aamo ivo 
spraw bliskiego Wschodu dają MONE a 

| m ika, s: ZE Nie należy pa 
arengan qr s 7 t; się prędkiago rozwiązania sprawy niemieckie! 
KUUM, INRIA BOGOTA. spłat reparacyjnych, Wedle wiadomości kore- 

Paryż, P. A. T. (W. B. R) Agencya Havasi |spondenta „Temps“ uczyniło przybycie REtLe- 

donosi z Londynu: Rzeczoznawcy zgodzili się naua do Londynu najgorsze wrażenie. 
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SEPARATYŚCI ZAGŁĘBIA SAARY. 
Berlin, (A. W.) Zjednoczone stroncictwa po 
lityczne obszaru Saary wystosowały mersoryał 
do Ligi narodów z prośbą o utworzenie dla 
obszaru Saary osobnego parlamentu. Strarnie 
ctwa te domagają się również usunięcia fran- 
euskiej załogi z powyższego obszaru. 


CHRZEŚCIJANIE WSCHODU ODDAJĄ SIĘ 
POD OPIEKĘ FRANCYI. 

Bordeaux. Radio. P. A. T. We środę rana 
zjawiła sę u Brianda delegacya związków, 
cŁrześcijańskich ze Wschodu, z prośbą o roze 
teczen:ie przez Francyę opieki nad luds:ością 
chrześcjańszą w Cylicyi, a przedewszystkiem 
w Armen'. Briand zapewnił, że rząd francue 
ski przedsięwziął ze swej strony wszystko, c0 
potrzebne dla ochrary mnie'szości, tak, że de 
legacya może być pewna, że prawa mniejsza 
ści będą strzeżone przez Francyę. 


Zerwanie rokowań csińske-lazeńskich, 


Beriin. (A. W.) „Berliner Tagblatt“ donosi 
z Waszyngtonu, że rokowania między Chinami 
a Japonią rozbiły się. 


OBY NIE JEDYNE WSPOMNIENIE KONFE- 
RENCYL 
Waszyngton, P. A. T. Radio. Na, pamiątkę 
konferencyi waszyngtońskiej będą bite w Ame- 
ryce monety zdawkowe, która będą opatrzona 
podobizną anioła pokoju nad złamanym mie 
czem. 


Różne wiadomości. 


Warszawa, P. A. T. W Ministerstwie kolef 
żelaznych utworzone zostało specyalne stanowi 
sko fotnych kontrolerów, którzy obowiązant 
będą składać raporty o swoich spostrzeżeniachy 
brakach iub nadużyciach w administracyi Kox 
lejowej. 

Warszawa. P. A. T. Wczoraj wyjechał da 
Paryża delegat rządu polskiego przy Lidze nae 
rodów, Askenazy. Z Paryża uda się p. Asko 
nazy do Genewy na sesyę Rady Ligi narodów, 
która rozpoczyna się dn. 10 stycznia. 

Warszawa. P. A. T. Jak donosi „Rzeczpos 
spolita", gen. Niessel po oddaniu urzędowae 
nia swemu następcy, gen. Dupont, opuszczą 
Warszawą dn. 29 b. m. 

Karwina, (A. W.) Górnicy jedrego z szybów, 
"chodzących w skład kopalń hr. Larischą 
ruzpoczęli wczoraj po południu strajk, Przya 
czyną strajku jest zatarg cennikowy. Dotąd 
strajkuje 1.130 ludzi. 

Praga. P. A. T. Urząd paszportowy republikf 
czeskosłlowackiej, utworzony we Lwowie przy. 
Alei 8 Maja, rozpoczyna swą czynność ł styx 
czymia 1922. Urząd ten załatwiać będzie sprax 
wy paszportowe obywateli województwa lwow 
skiego, mtanisławowskiego, tarnonolskiego I 
wschodniej Galicyi, aż po Przemyśl Sprawy 
paszportowe mieszkańców  Galiecyi zachodniej 
znłatwia nadal konsulat czechosłowacki w Kras 
kowie. 

Paryż, (A. W.) Viviani i marszałek Foch 
wracają dzisiaj z Waszyngtonu. 

Paryż, P. A. T. Doyen biskupów francu- 
skich kardynał de Cabrieres, zmarł w 84 roku 
życia. 

Paryż, P. A. T. (Havas). Delemaf rządn Ané 
gory w Paryżu złożył dłuższą wizytę posłowi 
polskiemu Zamoyskiemu i wyraził życzenia 
z racyt odzyskania przez Polskę niepodległości, 
Zamoyski rewizytował delegata Angory. 

Budapeszt. P. A. T. (Węg. Biuro kor.). Pres 
zydent karnego sądu budapeszteńskiego zarzą+ 
dził wyruszezanie na wolną stopę hr. Andras< 
sy'ego i Lorenza, natomiast zatrzymanie w are» 
azeie Stan. Rakovsky'ego, hr. Sigraya i dra 
Gratza. 


OD REDAKCYI Z powedu nieskutecznie» 
nia naprawy przewodów te!efonicznych, nie 
otrzymaliśmy wiadomości od maszgge kore. 
snonuderą warszawskie 


Pożegnanie gen. Miessala. 


Warszawa, P. A. T. W szkole sztabu gene- r : 

ra'nego odbylo sią pożegnanie generala Niesze- NIEMCY ZBROJOWNIĄ SOWIETÓW. 

la i równocześnie przedstawienie gen. Duponta,| Sztokholm. P. A. T. „Sversks Dagbladet" 
który obejmuje stanowisko szefs wojskowej mi-, d<nosi, że Karl Kion, członek trzeciej mię- 
syi francuskiej w Polce W odpowiedzi na dzynarodówki, zakupił w Niemczech 200.000 
przemówienie, gen. Niossel podziękował po pol- karabinów na rachunek sowietów. Część ka- 
sku za okazaną my symmpatyę zarówno ze stro- rabinów znajduje się już w Szwecył i ma być 
ny słuchaczy, jak i profesorów szkoły aziabu przewieziona do Rosji. Zakupiono również 
generalnego | zapewnił obecnych, że wynosi broń w Szwocyi, Danii i Innych krajach. Dwaj 
z Polski juk najlepsze wspomnienie, bolszewicy szweecy dostali pół miliona koron 


z% przeprowadzanie tej transtkcył, 
ROZWIĄZANIE „OLKI“ (0. L. K.). 

Warszawa, P. A. T. W związku s przejściem BOLSZEWICY WERBUJĄ OFICERÓW. 
armii naszej do stanu pokojowego, została — CARSKICH. 
jak sią dowiaduje „Przegląd Wieczomy” — Sztokholm, (A. W.) Z Moskwy donoszą, 2e 
zarządzona likwidacya ochotniczej Legii kobiet. osobnej komisy. wojskowej poruczono misyę 

jwerbowania do armii czerwonej byłych ofice- 
4 . 
Kowno prożsstuja, 
4 


rów armii casskiej, ewodnicząeym powyż- 

szej komisyi jest gen. Slaszew, b. oficer szta 

Gdańsk, P. A. T. Z Kowna donoszą, że na bawy w armii gen. Wrangla. Wysłano również 

ostatniem posiedzeniu sejmu  kowieńskiego pełnomocników za granicę w celu porozumie- 

przedstawiciel rządu wygłosił dekiaracyę, pro- | nia się s bawiącymi tam b. oficerami armii 
testującą przeciw wyborom w Wileńszczyźnie. , carskiej. 


-. 


|z Rosyą, wywołane wyłącznie przez rząd fio- 
landzki. 


Prz 


najt KOMUNIŚCI WĘGIERSCY OSKARŻAJĄ 
Genesz ustęgnie ? BELĘ KUHNA. 

Wiedeń. (A. W.) „Nenes Wiener Tagbłnit" | Wiedeń, P. A. T. „Arbeiter Ztg” donosi, że 
donosi z Pragi, jakoby Benesz miał zamiar po- |wśród komunistów węgierskich na emigracyi 
dać się do dymisyi. Przyczyną tego kroku ma | przyszło do rozłamu. Przeciwnicy Beli Kuhna 
być wzmagająca się niezgoda w łonie paria- wydali broszurę przeciwko jego działalności, 
mentarnych rządowych stronnictw  koslicyj- |jw której mu zarzucają najrozmaitsze zbrodnie, 
nych Jako następcę Beneeza wymieniają przy- | między innemi to, żo przywłaszczył sobie pie- 

; udzielone generalom koalicyjny:a dla za- 
stosowania, WEN otonie. onisćw. nehisewtu 


wódcę agraryuszy czeskich posła Swehle. niądze złote, które rozdzielił między sw ich 
przyjacGół Nadto broszura zarzuca Beli Kuhno- 
wi, że nadużywał swojeęgc stanowiska dla ce- 
lów. osobistych. 


Cziszerin grozi Finfaxdyi wsjsą, 


Helsingfors. P, A. T. Rząd fialadzki otrzymał 
notę Cziezerina w sprawie Karelii. Cziezerip 
weraża wątpliwość, czy Finlandya wypełnia 
ściśle traktat dorpacki i kończy słowami: Gdy- 
by rząd Finlandyi zajmował nadal stanowisko 
|odmowne i wymijające w stosunku do realiza- 
eyi zarzasłzeń, rząd rosyjski zrzuca na Finlan- 
dye Sdpowiędzialność za zamożenie nokoju 


ZATWIERDZONY PLEBISCYT W SZOPRONIU 

Paryż. P. A. T. Ag. Havasa: Konfcrencya 
ambasadorów przy” '1 da wiadomości wynik 
plebiscytu w Szorenia i poleciła subkomite- 
towi wypracowanie wskazówek, które mają 


si 
. Ly 


Z dnia peźiycziieg0, 
Naczelnik Państwa wobec Wileńszczyzny 


i Wschodniej Małopolski, 

Jak donosi „Gazeta Warszawska“ Naczalnik 
Pańwwa Józef Piłsudski jako uprawniony do 
głoowania przy wyborach do Sejmu  wileń- 
akiego zgłosił się do biura wyborczego, gdzie 
ga zapisano jako 1.250-tego uprawnionego do 
głocowania. Głos swój odda w lokalu, mieszczą- 
cym Mię w Uniwersytecie wileńskim. 

Ten sam dziennik a plik uwagą OE, 
kalną amianę poglądów p, Naczelnika 
b ek pa kwegtyę Galieyi Wechodniej 
f Lwowa, donoeząc: : 

„Wedlug informaoyi jednego % pœlów sej- 
mowych, który przed kilku dniami był przyję- 
i w sprawie 


sią mar- 
szałek Pibudeki następująco: 

„Uważam, że gdyby nie obecny Lwów | 
Lwów s 1918 ł 1919, nie byłoby dziś wolnej 
Warszawy i wolnej Polski i wiem, że nieprzy- 
jaciele jeszcze niejedan ras rzucą się BA wol- 
ną Polskę, Wówczas s pewnością polski Lwów 
zmowa odegra rolę dziejową. I choćby tyko 
dłatego, a są jeszcze tysiące innych poważnych 
względów, niema dziś nikogo między Polska. 
mł. kto ośmielifby się przeczyć sprawie pray- 
należności Małopolski wschodniej do Polski. 
Projekt pos. Niedziałłowskiegę uważam sa 
całkiem fałszywy f szkodliwy”, 


. U mas a w Irlandyt, 

Przeciw przyjęciu ugody irlandzko-angfel. 
skiej przez Dai Eireann wystąpił bardzo gwał- 
townie prezydent republiki irlandzkiej da Va- 
iera. Rzuelł on na szalą cały swój autorytet, 
swoje ogromne zasługi dla wywalczenia nie- 
podległeści Irlandył i dla zyskania opinii ze- 
gramieznej, swoje walk? i więzienia, swój obo- 
cny urząd, zagroził dymisyą i mimo to nie 
zdołał zdobyć dla swego stanowiska większo- 
ści irlandzkiego parlamentu. Słusznie zwraca 
z tego powodu uwagę p. Irena Pannenkowe na 
różnicę między Polską a Irłandyą. Na sielonej 
wyspie w walca między argumentami rzaczo- 
wymi a autorytetem zwyciężyły argumenty, u 
nas zaś gdy szło o Lidę i Bragław ogromna 
więxszość Sejmu uznawała, że pomysł Na- 
czelnika państwa jest szkodliwy, nieprawny 
i niebezpieczny, a jednak połowa posłów pol- 
skich (+- 13 żydowskich) głosowała za nim... 
W INandyi kard. Logue nazywa publicznie 
agitacyę de Valery: przeciw umowie s 6 grminia 
nielojainą, a u nas wszelką krytyką dztenni. 
karską polityki Piłsudskiego uważa liberyjna 
prasa od „Czasu“ do „Naprzoda” za „nikcze- 
mra napaść na Naczelnika państwa”, W tem 
zestawienia widzimy jasno różnicę miedzy pra- 
wdziwia demokratycznemi obyczajami Iriandyi 
a mekaykańsko-bizantyńskiemi w Polca 


Z życia młodzieży. 


Uchwały zjazdu akademickiego w Wilnie, 

Ogólnopolski zjazd młodzieży akademickiej 
w Wilnie zakończył swe obrady powzięciem 
szeregu sczolucyi, W sprawach międzynarodo- 
wych zjazd uchwalił: 1) polecić swym orga- 
nom reprezentacyjnym dołożyć starań, aby 
międ zznarodowa konferencya młodzieży objęła 
możliwie wszystkie narody niepodległe 1 wal- 
czące o odbudowę swej niepodległości; 2) dą- 
żyć do zacieśnienia węzłów s młodzieżą 
państw, które w wielkiej wojnie walczyły % 
imię sprawiodliwości i do utrzymania garde- 
rznych stosunków przyjacielskich s młodzieżą 
Francyi i Belgii; $) że młodzież polską od 
młodzieży niemieckiej dzieli jeszcze 
przepaść wobec solidaryzowania się młodzieży 
niemieckiej z polityką Niemiec. 4) że młodzież 
polska w stosunku do młodzieży czeskiej nie 
może dziś jeszcze porzucić stanowiska po- 
wściągliwego i opornego; 5) powitać s rado- 
ścią realizacyę dążeń narodu irlandzkiego do 


młodzieżą Stanów Zjednoczonych, 


Na zjeździe mie obyło się naturalnie bez Odeuwą podpisat: Ks, Iniulat Dr Wadolny, 


„GŁUB NAROUE" s dzia 24 Grudnia 1921 roke 


przykrego intermerza, W czasie obrad zgio- |Proź, Dr Morawski Rektor Nowak, Prof. Dr 
'szony został wniosek nagły związku młodzieży | Fstrelcher, Rektor Gałęzewski, Dr Tomkowicz, 


„postępowej* treści następującej: 


Raczyński, Prof, Dr Mycielski, Prof. Dr De- 


„Wiec akademicki młodzieży wileńskiej |metrykiewicz, Prof, Dr Bieńkowski, Prof, Dr 
jaknajostrzej piętnuje oszczerczą kampanią | Pagaczewski, Prof. Dr Szyszko-Bohusz, Prot 
prowadzoną systematycznie przes pewien oŭ- | Laszczka, Prof. Weiss, Dr Muczkowski, Lepszy, 


łam prasy przeciwko osobie Naczelnika pañ- |Chmiei, ka. Dr Kruszyński, ka. Buda, 
stwa -—— wskrzesiciela naszej wszachnicy Jó- |Dr Klein, Bochnak, Żurowski, 


zofa Piłsudskiego. Wiec akademiekiej mło- 
dzieży wileńskiej pragnie tą uchwałą jeszcze 
ras wyrazić wwoją głęboką rmdzięczność 


Przewodniczący akad. Kiernsnowski tanal 
jednak, że wniosek ten nis nadaje stę (o gło- 
sowania, a wiec smaczną większo- 
ścią głosów stanowisko to kaapro- 
bowałŁ W ten sposób akademicka młodzież 
zaprotestowała przeciw. birantynizmowi kół 
bel ich, któro unifują wismetkimi sposo- 
bamt saknebloweć krytykę osobistej polityki 
p. Piłsudskiego ! utożsamiają tę politykę =— 
z państwem polskiem. Próba narzneernia tej 
belwedersko - sutokratyczaej  koncepcyi — 
ogółnopolskiemu zjazdowi młodzieży akademi- 
ckiej skończyła się momośną porażką inicya- 
torów: 

Na zakończenie zjazđa dokonano wybórów. 
Do komitetu wy. o wesził pp: Oha- 
chaki, Gluńńsk, Ozarwiński, Rembieltński, 
Dasb, Bitrauch, Bakowsk$ do rady admini. 
2X międzynarodowej Konfarencył sti- 
len pp. Baltiiski, Oserwiński, Giurlńetd, Ja- 
nisławski 1 Krupski. | 


iskierki. 
Gagatek, 

Nie brak w Polsce najrozmaftazych gagat- 
ków, Obfitują w nich zwłaszcza partye lewi- 
oowa, Są naturalnie rozmaite rodzajs gagat- 
ków, naweż bardzo głośnych. Tak popularny 
dzłó w Bolszewił „mąż stanu" Radek — jest, 
jak wiadomo, gagatkiem socynlistów gałicyj- 
skich ł terminował nawet w  „Naprzodzie”. 
Ale już erczęście do gagatków mają ludowcy. 
Pełno ich w tem stronnictwia == to teź trzeba 
uważać za pewnego rodzaju symbol, iż podpo- 
rą ich był aresztowany w tych dniach za różne 
oparacya. nie tyle ludowe, fe finansowe, ma- 
ny na bruku warszawskim p Dr Jan 
Gagatek. Podobno w swej karyerze gagatko- 
wej dorobił sią on znacznej fortuny į zamierzał 
stworzyć trust do wykupienia prasy polskiej.., 

Jest to myśl wcale niezła, Gdyby udało się 
p. Gagatkowł w czym ją wprowadzić, nastałby 
istny raj dia różnych gagatków. 
| a JI 


O naprawę kopuły kościoła 
Św. Piotra w Krakowie. 


Jak już donostiómy, orkan szalejący w nie- 
dzielę 18 b. m. uszkodził poważnie najpiękniej- 
szą w Polsce kopułę kościoła Św, Piotra w 
Krakowie. Grozę położenia powięksa pora 
róku, gdyż woda deszczowa przecieka do wng- 
trza, zagrażające stiukom, które miobią pod- 
niebie kopuły, w razie zaš mroca, zamoknięte 
mury mogą uledz rozeadzeniu Wspaniały ten 
zabytek architektury trzeba ratować natych- 
miast, gdyż każdy dzień vwłoki narazi go na 
niechybną mng. Poniewa? idzie © sumę powa- 
żną, przeto zawiązał się specyalny Komitet, 
który wydał odezwę do apołeczeństwa krako- 
wskiego, wzywając je do wydatnych datków 
na cele restauracyi tej majestatycznej kopuły, 
która w sylwecie Krakowa tak poważnym jest 
czynnikiem. Składki przyjmuje także Admini- 
stracya naszego pisma oraz kancelarya Parafii 
Wszystkich Świętych ul. Kanonicza 11 od g. 
3—5. Nadto Konsystorz Książęco-Biskupi oraz 
Prezydyum miasta udrielify zezwolenia wika- 
ryuszowi parafii Wszystkich Świętych ka. Ja- 
nowi Budzłe na zbieranłe składek przez 8 mła- 
siące na koerte restauracyj kopuły na kościełe 


bytu państwowego | nawiązanie stosunków, R|św. Piotra, zniazczonaj wi czasłą ostatniej 
burzy 


Przemyśl W początkach wojny 
z Ukraińcami. 


(Wspomnienia z działalności b. Dowódcy Prze- 
myskiego Okręgu Wojskowego). 
(Dokończenie), 


Siły, pozostałe w Przemyślu po wymarezu 
podpułk, Tokarzewskiego na odsiecz Lwowa, 
składały się: a) s kadry 5 p p. 
tworzącej 2-gi baon tego 
pod komendą majora Sokołowskiego. (Siy te 
zabezpieczały miaste od strony północnej); 


+ 7 = 
ZE | oma zk > 0 nna 


RPO ZZ 


kompanie u muzyką | c<aterama Karabinami 
maszynowymi. 

Oddziały wymienione uzupsłnfały się 
werbunek ochotników, przyczem nie obchodzi- 
ło się bez scysyi między werbującymi oficera- 
mi. Dłuższy czas nie było można stwierdzić 
dokładnego stanu tych formacyi; faktem jet, 
że nie wystarczały one nawet do trzechkrotnej 
zmiany straży przy licznych budowlach, skła- 
dach matoryałów ł t. p, przedmiotów miliono- 
wej wartości, jakie jeszoza po austryakach po- 


Ponieważ wskutek niedostatecznego nadzoru 
kradzieże w tych składach często się powta- 


b) zs spieszonago ochotniczego szwadronu ro$- | rzały, postarałam się o pomoc milicyi miejskiej, 


mistrza Jabłońskiego z ziemi lubelskiej (za- 
bezpieczał on miasto od wschodu); 6) s od- 
działów por. Kazubskiego na Zasanłu, formu- 
jących się najpierw jako baon strzelców ar. 18, 
następnią jako pułk piechoty nr. 10 (zabezpie- 
erały one samo miasto); d) s 12 starszych 
armat, s których dwie były na pozycyi reszta 
caś tworzyła zawiązek bateryi polowych. Prócz 
tego były jeszcze dwie piechotne armatki; 
8) z legii oficerskiej, liezącej blisko 30 ofice- 
rów, głównie « byłej armii austryackiej; 
f z oddziału zapasowego b. austryackiego 10 
p. p, uzupełniającego się w powiecie przemy” 
skim, który s Nowego Sącza przybył samo- 
rzutnie pod komendą kap. Zwoniarza, a skła- 
dni sią przeważnie z personalu pomocniczego 
kadry. ©ldział ten, któremu towarzyszyły ro- 
jeny s bacażani, powiększał z początku tyl- 


która jednak po kilku dniach u zarządzenia 
Rady narodowej została cofnięta. Dla bezpie- 
czeństwa Dowództwa Okręgowego musiał wy- 
starczyć posterunek u dwóch żołnierzy. Uzu- 
pełniałom zaś obroną swoją 1 otoczenia usta- 
wionymi w bramie i na balkonach karabinami 
maszynowymi i granatami ręcznymć, przezna- 
czonymi do osobistego użycia. 

Pomimo tak trudnych warunków wysłałem, 
na using prośbę ppułk. Tokarzewskiego, z koń- 
ccm listopada, po talefonicznem porozumieniu 
się s D. O G. w Krakowie, jeszcze 2-gi baon 
5 p. P, 8 armat pol. i 3 armatki piechotne na 
pomoc do Lwowa. 

W międzyczacie nadeszły, jak „z nieba spa- 
dłe": Legia akademieka pod komendą rotm. 
Koziekiego, kompania por. Drapeli x Żywca 
i szwadron rotm. Dunin-Borkowakiego z Dębi- 


ka ogólny chaos, panujący w mieście, zdołał|cy, utworzone głównie dzięki energii i inicya- 
jaduak dziąki organizacyjnej pracy kap. Zwo-jtywie swych dzielnych komendantów, 


uloema już po tygodniu wystawić blisko cztery 


Jak się później dowiedziałem, udawały się 


| 


Dx Oleś, 
ki, Bo- 

cheński, 
Jak mm p kierownictwo odbudowy 


i |zniszczonej kopuły objął prof. Szyszko-Bohusz. 


Bezwłocznia rozpoczęte będą roboty mające na 
cou zabezpieczenie od dalszego zniszczenia, 
po Świętach xaś rozpocznie stę praca, koło de- 
fin i, co pociągnie za sobą 
stawiania wielkich rusztowań 1 duże koszta. 


KRONIKA 


G. ZAPOLSKA A TEATR KRAKOWSKI. 


Za zmarłą świeżo znakomitą pisarką łączyły 
teatr J. Słowackiego długoletnie stosunki. Na tej 
scenie odbył sią jej debiut w r. 1895 w „Kaśce 
Karyatydzie". Odtąd teatr krakowski przez 
szereg lat wystawiał pierwszy nowe utwory 
Zapolskiej i tak: „Żabusię*, „Małkę Szwarcen- 
kopf“, „Tamtego* (który po sezon 1917/18 
doszedł do liczby 82 przedstawień), „Jojnego 
Firułkesa*, „Dziewiczy wieczór”, „Jana Ko- 


chanowskiego*, „Syblr*. Następne jej dzieła: 


„Mężezygnać, „Moralność pani Dulskiej”, „Ich 
czworo”, „Okis“, „Panna Maliczewska'; „Ca- 
rewiez* grane były przeważnie najpierw na 
scenie Krak. Liczbą przedstawień w teatrze 
krak. przewyższają Zapolską tylko Wyspiański 
1 Rydel 
Przea dwa ostatnie sezony Pawlikowskiego 
1897/8 pracowała Zapolska na scenie krak. ja- 
ko art. dram. Z okazył jubileuszu 25-lecia tea- 
tru Słowackiego otrzymała obok Rittnera, Pe- 
rzyńskiego ł Przybyszewskiego jubileuszową 
nagrodę, 
„BEZ KOMPROMISU”. 


Prol Irn Chrzanowski zwrócił nam uwagę, 
Że w artykule, nadesłanym nam przez Sodalicyę 
lwowską p t. „Boz kompromisu”, przypisane 
zostały proł. Juliuszowi Kleinerowi poglądy, 
sprzeczne z tem, co prof. Kleiner napisał w 
Wom szkicu o 'Andmeju  Niemojewskim 
(w „Słowie Polskiem” g dnia 26 listopada). 
Po pomownem odczytaniu tego szkicu stwierdzi- 
liśmy, że prof. Chrzanowski ma słuszność, Dr 
Kleiner bowiem najwyraźniej odrzuca stanowi- 
sko „legend“, formutując swój sąd o nich 
w tych słowach: „Niemojewski zniszczył war 
tość Legend, nie okiem wiary patrząc na Chry- 
stusa, lecz szkiełkiem Renana”. Twierdzenie 
więc, jakoby sąd o Niemojewskim, wypowie- 
dziany przez prof. Kleinera, był x uczuciami 
katolickiemi niezgodny, wynikło widocznie 
z pobieżnego odczytania charakterystyki 
sę uż BE puki i ZU 

a. 


TAJEMNE ZEBRANIE „BADACZY PISMA 
ŚWIĘTEGO", 


Od pewnego czasu pojawiło się na terenie 
Krakowa kilka osobników, usiłujących szerzyć 
nową naukę zeligijną wśród niższych warstw 
naszej ludności Osobmicy ci, jeko przedstawi- 
ciele „Międzynarodowego Stowarzyszenia bada- 
czy Pisma św.”, rozgałęzionego w Ameryce, 
zbierają się potajemnie w mieszkaniach prywa- 
tnych į urządzają odczyty o nowej wierze, do 
czego używają podręczników, jak: „Wykład 
Pisma św.*, „Boski plon wieków”, Pytanie do 
Boskiego pionu wieków” i t. d Książki te, wy- 
dane w Ameryce przez wspomniane Stowarzy- 
szenie, tłumaczą różne kwestye religijne i taje- 
mnie wiary fałszywie i bardzo dziwacznie. 

Policya krakowska, która od samego począ- 
tku śledzi zabiegi propagatorów nowej religii. 
wykryia w ostatnich dniach tzjomne zebranie 
sakciarcy, odbywające się w lokalu przy ul. 
Kącik 8. Uczestnicy zebrania. w liczbie około 
40 osób obojga płci, przysłuchiwali się odczy- 


towi, którego preiegentami byli: Stanisław 


A E CIRY 


w tym czasie jeszcze inna oddziały z zachod- 
niej Galicyi samorzutnie na odsiecz Lwowa, 
zostały jednak w drodze przez Kraków na roz- 
kaz tamtejszych władz wojskowych rozbrojo- 
ne i wciełone do formacyi, które tam tworzo- 
mo. Reszta, przeważnie wolontaryusza, powró- 
œi do domu. 

Legia akademieka, składająca się 
prawie s samych niewyćwiczamych, chociaż do- 
brze umundurowanych i uzbrojonych welonta- 
ryuszy, przybyła pierwsza pełna zapału w nocy 
dnia 22 listopada 1918 r. Wysłałem ją natych- 
miast do Sądowej Wiszni dla zabozpieczenia 
świeżo otworzonej linii kolejowej « Przemyśla 
do Lwowa. 

W tym samym celu wysłałem szwadron rot- 
mistrza Dunin-Borkowskiego. jako oddział lot- 
ny do Mościsk, aś kompanię por. Drapeli do 
Niżankowie, celem zabezpieczenia podjętego na 
nowo po wypędzeniu band ukraińskich i po 
naprawie toru ruchu kolejowego między Prze- 
myślem a Chyrowem, 

Miasto to, pozostające od początku napadu 
ukraińskiego w rękach Ukraińców, zostałe 
w tym czasie zajęto niespodziewanym atakiem 
przez oddziały «s Sanoka podpułk. Swobody 
i kapitana Hofmana, składające się z ochotni- 
ków x% Borysławia, Krościenka i Sącza, oraz 
Sanoka, przyczem znakomite usługi oddał po- 
ciąg pancerny, wbudowany w warsztatach ko- 
lejowych sanockich, 

W samym Przemyślu główny ciężar służby 
hezpieczeństwa spoczywał na oddziałach por. 
Kazubskiego. Oddziały te składały się przewa- 
żnie z dawnych oficerów i żołnierzy legiono- 
wych ł austryackich, ze studantów szkół śred- 


nu 


| 


|Wynyeh (ak 29) i Jan Kusiaa (aż ai robo- 
tnicy. Obaj zaprowadzeni ng n podali, żo 


celem ich zebrań jest „szerzenie wiary Chrystu- 
sa*, Po kilku dniach poiicya a w Wspo- 
mnianym powyżej domu nowa zebranie, a pre 
legentem by? Ryszard Motylewicz (lat 30), ró- 
wnież robotnik, Ponieważ zebrania te odbywały 
się bez odpowiedniego zezwolenia kompeten- 
inej władzy, przeto nie dopuszczono do dal- 
szych wykładów, a wspomniani głosiciela nowej 
wiary pociągmięci będą do odpowiedzialności 
zą niezestosowanie się do przepisów. 


Ilrzków, 23 giudnia. 

ZBLIŻAJĄ SIĘ ŚWIĘTA BOŻEGO NARO- 
DZENIA! Najświętszym obowiązkiem każdego 
Polaka jest zakupywać wszelkiego rodzaju po- 
darki na Gwiazdkę i towary świąteczne jedynie 
tylko u polskiego kupca chrześcijanina! Nie- 
chaj nikt z Was nie uchyli się od togo oby- 
watelskiego czynu, będącego niezbitym dowo- 
dem, że hasło „Swój do swego” jest nie pró- 
żnem słowem, lecz realnym wyrazem naszych 
uczuć į chęci, mających na celu popieranie na- 
szego polskiego handiu i przemysłu. Do tego 
pięknego obywatelskiego czynu nawolujemy 
Was. Zarząd „Rozwoju*, 

Plakaty powyższej treści rozlepiło wczoraj na 
murach Krakowa Tow. „Rozwój”. 

LINIA TELEFONICZNA Z WARSZAWĄ 
NIE NAPRAWIONA OD 5 DNL Rzecz to nie- 
słychana, niczam mie dająca się usprawiedii- 
wić, ażeby linia telefoniczna od niedzielś do 
czwariku nie funkoyonowała między Krakowem 
a Warszawą! Przeszedł wprawdzie silny orkan 
w kierunku z północy na połud., ale niedba- 
łośó i lekceważenie w naprawie linii tym ra- 
zem osiąga niepraktykowany rekord. Przez dni 
pięć jesteśmy pozbawieni wiadomości ze stoli- 
cy; tuszymy wreszcie, iż kompetentne czynniki 
położą, kres tym niebywałym praktykom i do- 
łożą starań dia przywrócenia normalnego Tu- 
chu telefonicznego z Warszawą, 

RUCH PRZEDŚWIĄTECZNY. Zaledwie łe- 
den tyiko dzień dzieli nas od wieczoru wigi- 
lijnego. Im bandziej zbliża się ta chwila, tem 
więcej wzmaga sią ruch przedświąteczny. Lu- 
dzie gorączkowo ożynią zakupy, nieraz bardzo 
wymyślne. Np. w sklepie przy ul. Szczepańskiej 
nabywają wiele maku, a potem w sieni tego 
domu na ustawionym wieikim młynie, wśród 
cisnących się gospodyń, mie'e się ten mak za 
odpowiednią opłatą, Na miejscach sprzedaży 


czynią porządek wśród publiczności policyanei 
I pilnie baczą, by przekupnie za 1 kg. tego sma- 
kowitego artykuła pobierali ustanowioną oe- 
nę — 775 Mk, Las jodłowy w Rynku od stro- 
ny kościoła Maryackiego z dniem każdym rze- 
dnieje, gdyż ka zyskują chetnych nabyw- 
ców, którzy kupują naraz nawet po kilka sztuk, 
Również wiełkim pokupem cieszą się opłatki, 


polska w wieczór wigilijny. 


w najcięższych 
warunkach atmosferycznych, dokonaną jednak 
została szczęśliwie i bez uszkodzeń. Przy tej 
sposobności okazało się, że pomnik wymagał 
koniecznej restauracyi A- mianowicie * żelazna 
rama podstawy pomnika była przes rdzę mo- 
cno zmiszczona. Prawie wszystkie nity { śruby, 
również przewaónie żelazne, zniszczone były 
przez rdzę 1 grynszpan. Wszystkis te manka- 
menta usunięto, Podstawa z nowego drzewa 
traktowaną jest jako prowizoryum wobec tego. 
że pomnik tylko prowizorycznie stanął w tem 
miejscu, tak szczęśliwie zresztą uwydatniającem 
wszystkie zalety, a maskulacem ujemne strony 
rzeźby. Koszta przeniesienia wyniosły koło 
120.000 Mk., z czego część pokryje komitet bu- 
dowy pomnika. 

OSOBISTE. Prezes Bądu apelacyjnego, Wta- 
dysław Wolter, wyjechał na kilka dni do Lwo- 
wa.„Kierowniotwo sądu apelacyjnego objął za- 
stępczo wiceprezes sądu epad, Mieczysław Tu- 
rowica. É, ; 


nich I skautów, którzy brali udział jeszcze 
w wypędzeniu Ukraińców s Przemyśla. Ci mło- 
dzi, uzbrojeni chłopcy s zawadyacką miną, mi- 
łujący służbą wojskową aż do fanatyzmu, 
urządzający najczęściej niepotrzebnie strzelani- 
nę po nocach, przyczyniałi się w znacznej mie- 
rza do utrzymania w karbach ciemnych, wro- 
go nam usposobionych rzesz ukraińskich t syo- 
nistycznych w mieście. 

Por. Kazubski od samego początku mego 
dowództwa działał na własną rękę,” wykony- 
wując te tylko z moich rozkazów, które uwa- 
żał za stosowne, a jako zapalony idcowiec, 
pragnąc dla eksperymentu wprowadzić w Życie 
teorye z rewolucyi rosyjskiej, utworzył na Za- 
saniu, bez mojej wiedzy, wraz z innymi człon- 
kami partyl gsocyalistycznej, „Komitety 
żołniers.kA.a', które » wiedzą Rady Naro- 
dowej brały udział w posjedzeniach R.a- 
dy robetni.c.z.ej w Przemyślu. 

Na ape! mój do jego miłości Cjczyzny, w któ- 
rą nie wątpiłem, oświadczył, że słucha tylko 
kom. Piłsudskiego. Zwróciłem się tedy za po 
radą ks. Panasia do Naczelnego Dowództwa 
w Warszawie, stamtąd jednak odpowiedź nie 
nadeszła. Tymczasem unikałem wszelkich za- 
targów « por, Kazubskim, spodziewając się, że 
sprawa z czasom sama się ułoży. W następ 
stwie znosiłem się z nim tylko przez podpułk. 
Słupskiego, dowódce pow. Przemyskiego, a je- 
dnocześnie mego zastępcę w dowódzime 
Okręgu. 

Stosunek nasz do por. Kazubskiego niechaj 
ilustruje dzieje wyprawy na Niżankowice (je- 
Si się nie mylę — 27 listopada). Zajęcie tego 
pobliskiego miasteczka było tem Konieczniej- 


ryb w mieście i na t. zw. rybim placu przy wiel- | 20% 
kich kadziach, w których pluskają złota karpia, | Gafca odsta: 


bez których nie obejdzie się ant jedna rodzina | paltot 


ARTYŚCI KEAKOWSCY W CIESZYNIE, 
| jonieżlismy niedawne o występie krak. chóry 
| akadnmickiego w Cieszynie, który spotkał sią 
2 garzcem przyjęciem. Wezoraj znów występos 
wał w Cieszynie z wiekiem powedzoniem zem 
spół teatru im. Słowackiego. Odcgrano „Brzys 
dki Forrante". 

WYZYSK W HOTELACH KRAKOWSKICH, 
Osoby, przyjeżdżające do Krakowa, żalą się, ża 
ceny za pokoje w tutejszych hotelach są naj- 
wyższe z opłat za hotele we wszystkich innych 
miastach polskich. Podozaa, gdy za pokój pla- 
ci się w hotelach w Warszawie przeciętnie 500, 
marek 2a dobę, w Krakowie hotelarza żądają 
| 1200 Mk. i więcej, co gorsza, że w niejednym 
z krakowskich hoteli czystość pozostawia wieła 
do życzenia, wobec czego pobieranie powyła 
szych cen jest widoczną lichwą. Możeby mia 
rodajne czynniki położyły, nareszcie kres tema 
oburza jącemu wyzyskowi na kieszeniach przes 
jezdnych. 

OŚWIETLANIE SIENI I SCHODÓW. Magh 
strat przypomina, że administratorzy realności 
obowiązani są oświetlać sienie. i schody od 
zmierzchu do godziny 10 wieczór, a schody 
clemne nawet i we dnia. Winni zaniedbanis 
pociągani będą do surowej odpowiedzialność 
karnej, przyczem w razłę nieszczęśliwych wy 
padków, spowodowanych nieoświetleniem. na< 
rażą się właściciele na odpowiedzialność karn% 
sądową, 

NOWE CENY NAFTY I BENZYNY. Magl 
strat zawiadamia, $e s powodu podwy 
przes rząd podatku spożywezego do kwoty 
Mk. od 1 kg. nafty i benzyny, cena nafty wys 
nosi obecnie w sprzedaży detalicznej 138 Mićą 
>” są benzyny „do prymusów 232 Mk, sj 

NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK NA DWORCU; 
Wozoraj, w chwili gdy pociąg warezawaki 
dźsł na peron, jeden x pasażerów, nitjaki p. Slok 
wyskakująo % pocia, poślizzął sie wpadł god 
koła „pocą padek był fatalny, gdyż p. Silek 
domal rmiażdłemia lewej ręki i lewej nogi. Pok 
gotowie ratunkowa przewiozło ofiare wypadku dą 
szpitala św. Łazarza, 

WALKA POLICYANTA Z BANDYTĄ. Wczoraj 
po poł. x pociągu, przychodzącego s Zakopanesga,: 
Jeszcze przed stacya Bonarka wyskoczył jakiś 080% 
nik z pakunkiem | począł uciekać w stronę La 
giewnik, Zamważywszy to licyantówj 
>uścił się w oń za uciekającym, nę wyja 
p m a. =: w kierunku pos 
icyanta, na e ten również iadał strz% 
łami Bandyta znikł w faz a Poda 
czas przeprowadzonej natychmiast obławy przyj 
trzymano leżącego w taroślach, w kałuży błożaj 
opryszka. Jak stwierdzono, jest to znany włamys 

NORA a wą 
jej, którą urządził sobie na Podhal) 

WŁAMANIE DO SKŁADU SKÓR On | 
ied żę = domu, gdzie mieści ed 

r lisziowitza weszli słoczyńcy i skr 
wielką ilość skór, day T | pół kaj m 
Stróż domu zauważył uochodzącysh włamywacz 
i począł ich ścigać, jednak opryszki mikli w eies 
mnościach nocy, 

NIEUDAŁY WYSTĘP KIESZONKOWCA, Woi 
a eta Eyeka 81-letni Toe. Feluk! 

o zy ącymi z kies 
Fr. aA a, ła w ue 
w 


a ninian 
marek, Okradziony puści się a Polta 
i pjęzzwał go wśród e ia Buki 
elusia aresztowano. a 1 
ul Jsanej L 8, w 
NRA 
20-letni WŁ Strychalski Btrychalski clcho 
sią do pokoju ! rozpoczął plądrować gafy HENN 
y nagle £ go pokoju nadeszta T etrzyd 
owa. Na widok wchodzącej, Btrychfiek! rzucił. 
się do ucieczki, czemu jednaa przeszkodzi domos 
Jr f na krzyk p. P. Niefortunnegyj 
włamywaczą oddano w ręce 


© 
obecności wiaś 


Z Polski i se świata, 


SPROSTOWANIE SPROSTOWANIA. Olekas 
wy objaw daje się zauważyć W ostatnich czaa 
sach wśród prowodyrów sooyalistycznych. Jab, 
wiadomo, wielu s nich jest żydowskiego pos 
chodzenia. Otóż albo oficyalnie dają 
ochrzeić (1), jak p. Perl, redaktor „Robotnika 
w Warszawie, albo, będąc żydami, przybrażk 
sobie tylko polskie nazwisko, aby to zbytnią 
robotnika nie raziło. Podobnie ma się sprawą 
z p. Mieczysławem Bobrowskim, działającym 
wśród górników węglowych $ _ salinarnych 
w Wieliczce. Kiedy przez ostatnie dwa laty 
podawało sią jego nazwisko w chrześcijańskich, 


no i me sis | z AI, E | 
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sze, że Ukraińcy rzeczywiście zagrażali stanę 
tąd samemu Przemyślowi. Wiedział o tem d 
brze por. Kazubski, jak również, że wyprawą, 
ta nie może sią obejść bez jego oddziałów, 
Udział ich Jednak uczynił zależnym od tegoz 
czy sam będzie dowodzić wyprawą. ZSR 
się na to w porozumieniu z podpulk. 8 i 
zastrzegiszy sobie tylko, że podpułk. Słupekj 
weżmie udział w akeyl. W przeddzień wyru4 
szenią zachorował por. Kazubski i zażądał, by 
z powodu tego odłożyć całą akcyę. Nie zgodzie 
łem się na odłożenie wyprawy. Pot. Kazubski 
go zastąpił inny oficer z jego oddziałów. 
padycya powiodła się, wyparto Ukraińców z Nis 
żankowię 1 wzięto kilku jeńców. Po naszej strons 
nie było sześciu zabitych i kilku rannych. 

Wieczorem 29 listopada zjawiła się w 
wództwie delegacya żołnierzy por, Kazubskie+ 
go, przyprowadzona przez komendanta placą 
por. Ducha, skarżąc się, że fch w mieście nm 
zywają „bolszewik.a.mi* lub „czerwoś 
ną gwardyą* czem oni nie są, ani być nie chcą. 
Nie watpiąc ani na chwilę, że przyczyną tych 
przezwisk były „Komitety żołnierskie“, jakie 
tworzono na Zasaniu, udałem się natychmiast 
z ową delegacyą do Rady Narodowej z prośbą 
o wyjaśnienie w tej sprawie, Nie wiedzianą 
z początku, co z tem zrobić. Dr. Licbermaw 
uczynił mi zarzut, że im takiemi głupstwamł 
czas zabieram, ktoś inny zauważył, że to Spra- 
wa wewnętrzna wojskowa, czemu jednak zas 
przeczyta uwaga innego członka Rady, który, 
podniósł, że wprawdzie zozwolono „Komitetom 
żofmierskim* z Zasania brać udział w posiedees 
niach Rady robotniczej, ża jednak z pozwadle: 
nia tego mogły one raz tylka slrorzys!ać. 

s 
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gazetkach robotniczych (Robotnik Polski. F uch 
Robotniczy) i w setkach ulotnych ©bzw w 
Wiekczee, Bochni i t d. — że jest żydem- 
przechratą i że się dawniej nazywał Mo- 
rie Bober, p. Bobrowski na to wcale nie rea- 
gował, potakujące istotny stan rzeczy. Dopiero 
kiedy w estatnich dniach znaną wszystkim hi- 
Bt co do jego pochodzenia podał „Głos 
Narodu“ w korespondencył s Wieliczki, p Bo- 
Arowakd, idące sa duchem czasu, napisał 
sprostowanie, przyłączając ogólnikowe dane 
0 rzekomem swojem rzymsko-katolickiem po- 
chodzenłtu od samego urodzenia. 

Nłestoty, dawne zapiski gazeciarskie mówią 
co innego, Oto, co czytamy w nr. 40 „Robota 
ka Polskiego“ z 28 października 1919 r., str. 8, 
w artykule „z okręgu wielickiego": „Kto jest 
apostołem górników w Wieliczcel*. W ne. 11 
pisma tygedniowego „Hasło Polskie" na str, 4 
(r. 1919) czytamy krótką a wymowną notatkę 
p. t: „Za obrazę armii polskiej“, W Niepoło- 
mieach pod Krakowem został aresztowany na 
wiccu za obrazę armii polskiej socyalista Bo- 
browskł, żyd-przechrzta, który nazywał 
się dawniej Bobe.r. Szkoda, że nie podano, 
jak zra dawnieł było na tmią: Moqdsie, oz 
Szmułl.. lnterwencya posłów tozyalbsgowyh 
spowodewsła uwolnienie Bobrowskiego”. 

Ota jest najlepsze sprostowanie... 


ORGANIZATOR PRZEMYSKIEJ „TRZY- 


NASFPKP4, główny sprawca napadu rabunkowe- 
go na osobe p. Tad. Zawadzkiego przy ni, Kur- 
kowej we Lwowie, Alojzy Mascher, został już 
osułzeny w więzieniu Śledozem przy ul. Bato- 
rego we Lwowie. Liczy om lat 28, jest nieukoń- 
szonym handlowcem, zajętym obecnie jako siła 


pemowmicza w sądzłe wojskowym w Przemyślu. 


Gdy na wiosnę r. b. był zajęty w tym samym 


charakterze w sądzie wojskowym we Lwowie, 


był ram pod nieobecność p. Zawadztłego, w je 
zaproszony przez sublokatora 
p. Zawadzkiego. Mieszkanie to, dostatnio urzą- 


go mieszkaniu, 


dzone, zrobiło na Mascherze takle wrażenie, 


ġe postanowił je okraść, a mysl ta miała być 
teraa właśnie wcielona w ożyn. Nieudolni współ- 


nicy Mnachera „popsudi* "sprawą. 


ARESZTOWANIE  AGITATORA BOŁSZE- 
WiQKIEGO, Przed kiku dniami organa wy- 
wiaduwcze defenzywy policyjnej wpadły na 
trop bardzo niebezpiecznego agltatora komuni- 


Btycznego, nazwiskiem Ludwik Grabowski, 
który od kliku 


oka. Zakładał on tam kółka komunistyczne. 


Drohewski miał był wysłany do Małopolski 


pe: 


szawie. 


» xeutralny Komitet komunistyczny w Waz- 


stvśwna. 


już miesięcy uwijał się po 
wszysikjh zdumal centrach fabrycznych wśród 
robotików i uprawiał propagandę bolszewi- 


od którego otrzymywał olbrzymie 
enny pieniężue na dzłałalność agitacyjną. Po 
dhirich poszukiwaniach udało się polieyi aress- 
tować Grabowskiego w Jaworznie, gdzie tamie- państw 
Tzat również utworzyć organizacyg komuni- poz 


AT NINOS E TRS 24 GANA 1021 Toki 


stanowiska „ku wielkiej boleńcł nacyonalisty- 


cznych stronnictw prawicowych“, Powodem zaś | 


jego ustąpienia ma być — zdaniem cytowane- 


a A A AA A M 


ziemiopłodani w Warzawia; 1552mg Imienia 
Stanislawa Leśniewckiego; JiStg dla uczczenia 
dnia twienże á. p. Edwarda Dsiecholńskiego — 4o 
na t dziecię 15404 współpracownicy Banku dys- 


go dzienuika — „pogorszenie sią jego słosun- | kantowege warszawsldęgo  fnstytucyi oentralnoj 


ku do kół, otaczających Piłsudskiego”, 
BOLSZEWICKA SPRAWIEDLIWOŚĆ. W dnłu 


81 października r. b. w Stołhcach wylądował | 


wraz E oddziałami w Warszawie — g okazyń 
Mhiecia istnienia bankus 154i-szą Z. i E. Lewen- 
starnowie; 1542.g3 w dniu śluby ezeia Kazimierza 
Główczewskiego — współpracownicy firmy W. 


lotnik bolszewicki Edward Czepowicz -—|Główczewski, Warszawa; 1548-cią Józefina P Kert- 


o czem w Bwotm czaste doposifśmy ==: 1 oddał 
się w ręce władz polskich, malga dosy „raju” 
bolszewickiego. Obecnie nadeszła do Warszawy 
wiadomość, że w Odessie bolszewicy w dniu 


6 listopada z. b. zaocznie oaądziiłj OCzepowicza 


i na mocy wyroku tegoż sądu zozatrzełałi 
żonę Ozepowicza, Aleksandzę, == Tak wygląda 
go ładu”. : 
METROP. SZEPTYCKI OBRABIA AMERY. 
KĘ. „Wpered” donosi sa dziennikami amery- 
kańskimi, śe prez Harding przyjął na pół 


godzinnsm posłuchaniu dnia £1 Hstopada b. r. 
metropolitę Bzeptyckiego. Tego samego dnia 


odbył metropolita Bzeptycki dłuższą konferen- 
cyą s sekretarzem stanu Hughesem, następnie 
zaŃ s sekretarzem stanu dia spraw hamdlowych 
Hooverem, 

JAK NIEMCY PAMIĘTAJĄ © SWYCH 
WRBTERANACH. Dzienniki niemieckie dono- 
szą, że w miejscowości Greussen, w Turyngii, 
zmarli jednego dnia: niejaki Kirchner, b, wo- 
źny gminny, weteran s 1868 4 70 roku, oraz 
Jego syn, który utracił wzrok w czasie obecnej 
wojny. Jak obdukcya wykarała. obydwaj 
amarillus glodu! 


Ze wilata katoliotticza, 

OFIARNOŚĆ OJCA ŚW. BENEDYKTA XV. 
Pinma wiedeńskie donoszą, że Ojciec Św. przy- 
sial na ręce kardynała  Księcia-Arcybiskupa 
dra Pila pół milona lirów, celem użenia nę- 
dzy w Wiedniu. Oprócz tego przysłał Papież 
25.000 Hrów  wiedeńskiemu  nuncyuszowi, 
g przeznaczeniem tej kwoty na podarunki Świą- 
teoczne dla ubogiej dziatwy wiedeńskiej. 


Zawlademienia | bomasikaty, 


TOWARZYSTWO ZAGRÓD DLA POLSKICH 
Tadeusza Kościuszki w Kra- 


INWALIDÓW im. 
kowie na posiedzeniu wydziału w dołu 19 b. m. 


uchwaliło udzielić zasiłki 1 pożyczki w kwocie 


190.000 Mk. 18-tu inwalidom na założenie warszta- 
tów. a to: 6 szews 6 krawieckich, £ Ślusar- 
skich, £ zegarmistrz ch i 2 introligatorskich, 
Nadto udziełono dwom kandydatom na sklepy 
100.000 Mk. 46m na zabudowana gospodarcze 
280.000 Mk. oraz nadano ty dwom inwalidom; 
razem obdzielono 25 inwalidów gruntami i kwotą 
1,170.000 marek. 

Z KRÓL. WĘG. KONSULATU W KRAKOWIE 


podają 60 nas e: Wszyscy ol węgierscy 
poddani, rych przynależności traktatem 
w Trianon od Węgier oderwana, a do innych 


PZEKOME BOJÓWKI NAR. DEM. W PO-|tych osób, które pochodzą z rasy mop EE, któ- 
© 


legewana w tym celu na miejsce specyałna ko- 


misy sejmowa, uznała, że zaruty N. P. R. 
są zupelnie bezpodstawne. 


jest mowa węgierska, a któ- 


i z dawn anstryackich pro- 
erco; ə miejece przynale- 
posiadali Wer które checia- 


m 
łyby skorzystać z prawa opoyt zech się zgło- 
sid do król, węg. konsulatu w ra przy ul. 
Lubicz 1.81, 

SPIRYTUS REKTYFIKOWANY DLA STOWA- 


CENY W ZAKOPANEM, Jak sią dowiadn- |RZYSZER. Spółka zjednoczonego przemysłu spiry- 


jemy, powiatowa Komisya badania cen w No- 
wym Targu zajmowała się w ostatnich dniach 
ustuloniem cennika dla restauracyi, pensyona- 
tów i boteli w Zakopanem. Dla pensyonatów 
ustalono eeny dziennego utrzymania: w grupie 
1 —- 400 Mk., w II — 800 Mk, w M — 700 Mk, 


Cony pokoi z dwoma łóżkami, z usługą i po- jałać 
ścicją wd 300 do 500 Mk., a jednem łóżkiem 
od 150 do 350 Mk, Osobno liczy się za opał 


"00 Mk. dziennie. Ceny te obowiązują aż do 
dalszego zarządzenia. 

GLOS- NIEMIECKI O USTĄPIENIU GEN. 
NIESSEL'A. „Berliner Tageblatt“ donosi 
swym czytelnikom, że przewodniczący między- 
uarodewej komisyi niemiecko-polskiej, gen. 
Dupont, przybył do Warszawy, gdzie zostanie, 
pə gam. Niessel'u, szefom wojskowej misyi 
francuskiej. en. Niessel ustępuje ze swego 


W końcu oświadczył jednak Dr Lieberman, 

że P. R. N. nie uznaje ani bolszewizmu, ani 
czerwonej gwardyi, że przeciwnie uważa je za 
szkodliwe dla ładu i porządku w mieście I za 
wzojrie tworzeniu Państwa Polskiego. To mi 
wystarczyło; postanowiłem, nie czekając na 
odpowiedź z Warszawy, zrobić natychmiast po- 
rządek na Zasaniu. Utwierdziła mnie w tym 
zamiarze jeszcze druga delegacya, złożona 
z pięciu oficerów legionowych z oddziałów na 
Zasaniu, która wręczyła mi na piśmie zarzuty 
przeciwko działalności por. Kasubskiego, jako 
komendanta puiku Zaraz więc nazajutrz połą- 
czyłem tworzące się na Zasanła dwa bataliony 
(1 1 11) z jednym batalionem, umieszczonym 
„w koszarach Smolki, w jeden „Przemyski pułk 
' plechoty nr. 10“ pod dowództwem  podpułk. 
Jaąroszewsklego, zarządzając równocze- 
śnie protokularne przesłuchanie por. Kazub- 
skiego, jakoteż oficeów 4 żołnierzy, który 
zwracali się do mnie. 

To ‘zakończenie eksperymentów, ores utwo- 
rzenie, wzgłędnie połączenie w jedną całość 
pułku nr. 10 pod komendą doświadczonego pod- 
pułkownika Jaroszewskiego, który znakomicie 
opanował sytuacyę, wywołało jak najlepsze 
wrażenie nietylko w pułku, ale i w polskich par 
tryotycznych sferach miasta. . 

Samodzielną grupę podpułk. Swobody, mis- 
nowanego telegraficznie ze Lwowa pułkowni- 
kiem przez gen. Rojąę, wstrzymalt pod Falszty- 
nem Ukraińey. Pod wpływem złych warunków 
poczęła się szerzyć wśród niej niesubordyna- 
cya. Nowosądecka kompania odmówiła pierw- 
szą posłuszeństwa. Przysłano ją z Chyrowa do 


tnicz 


fesorowi Btanisławow 


tnmsowego we Lwowie (Kościuszki 7) wyda koope- 
ratywon urzędniczym (państwowym I automom'cz- 
nym) oraz Bpołecznym, instytucyom finansowym, 
bankom, redakcyom ozasopism | związkom robo- 

w całej Małopolsce, na cele lecznicza, po 
pół litra spirytusu  nierozcieńczonego, po cenie 
8150 Mk. sa Htr czystego alkoholu. Celem uzyska- 
nia przydziału, należy wykazy beszwłocznie przo- 
wprost rzeczonej Bpółce, 


_ GEGIEŁKI WAWELSKIE, 


Dalsze wsią wawelskie ufundowali: 
Janina £ Józeł Zberowscy, Warezawa;  1551-szą 
Resursa obywatelska w Warszawie; 1532-ga Kra- 
jowy Dom handl G. Okoński i Ska; 1538-cią 
pamięci é, p. inżyniera Konstantyna Henneta — 
Koło Karleruheńczyków; 1584-tą ukochanemu pro- 

i Noakowskiemu — słucha 
cze archite warszawskiej, 1685-tą Zjazd Koła 
Lipszczan w Warszawie 30 paźdz. 1921 r.; 1536-ta 
urz y i urzędniczki Ministerstwa pracy I opieki 
społecznej; 1537-mą pracownicy Ski akc. handlu 


1590-14 


kap. Zwoniarza; 
zastąpił podpułk. Biełecki. Na miejsce tych 


Pod naporem Ukraińców, a może raczej pod 
wpływem przesadnych wieści o ich sile, o pit- 
boit podpułk. Biolecki ze s.w.ą g.r.u- 
P4 Chyrów dnia 6 grudnia 1918 r, oofa- 
jąc się aż do Sanoka, a po drodze 
uszkodził sa sobą tor kolejowy i zabrał apa- 
raty telefoniczna. Nie uznawałem konieczności 


Na. poparcie mojego zapatrywania co do opu- 
szczenia Chyrowa przytaczam fakt, że por. 
Dr Orski, którego wysłałem s 18 oficerami Le- 
gil oficerskiej na patrol przez Niżankowice 

ączywszy sią s pa- 
trolem por. Drapelli, nietylko rozpędrił bandy 
ukraińskie z Noweso Miasta 1 Dobromila, ale 
wziął do niewoń 50 uzbrojonych Ukralńców 
i jeden karabin maszynowy. 

Obiecane posiłki s Krakows nie nadeszły. 
Natomiast s D. O. przysłano nam oficerów nie 
nadających stę na odpowiedzialne stanowiska 
w Krakowie, a tem mniej w Przemyślu. Prea- 
syłano telefonicznie do Przemyśla wprost nie- 
wykonalne roekawy 1. żądano najrozmaitszych 
niemożliwych pisemnych wykazów, jak za da- 
wnych austryackich czasówę żądamo nawet 
przysłania broni, amunieyi | materyałów wo- 


Yrzemyśla, a stamtąd odprawiłem ją natych- |jennych. Przeszkadzało nam to bardzo w na- 
miast da Nowego Sącza. Do Chyrowa wysłą- |szej pracy, tak dalece, $e zmuszony byłem 


© .1544-tą 
5-tą urzę 

okr. Dyr, poczt i tole- 
= wpłacziąc po 80.009 Mk. za 


mierz Główszescy w u Blabu 8 

zecernią „Kuryera Warszawskiego”; 1 
dy GORE: 
grafów w Lubl 
cegiełkę, 


Podziękowanie. 


W uzupełnieniu notatki o powiększeniu 
ochronki na Grzegórzkach dodaje się co na- 
stępujes 

Z pomocą skuteczną pospieszyły Zarządy tu- 
tejszych fabryk. I tak, fabryka „Zieleniewskie- 
go” złożyła na ten cel 220.000 Mk., a fabryka 
„Odlew? 100.000 Mk. P, T. H. 50.000 Mk. 
i dwie beczki cementu. Za względną cenę do- 
stąnczyły cegły firme  „Guttmann” z Dąbia 
i Bank Hipoteczny z cegielni w Łagiewnikach. 
Wapna jeden wagon darowała gmina m. Kra- 
kowa za pośrednictwem wieaprez. p. Boilego. 
Firma „Agrodynamo” inż. T. Kleczkowskiego 
przeprowadziła bezinteresownie instalacyę elek- 
tryczna. Roboty stolarskie za umiarkowaną ce- 
ną wykonał p. W. Moresiński, a roboty Ślusar- 
skie p. J. Pogorzelski z Grzegórzek, Poparli 
sprawę ochronki także urzędnicy i robotriicy 
z fabryki „Zieleniewekiepo*, Za co wszystkim 
P. T. Ofiarodawcom składa Komitet w imieniu 
biednych rodzin, potrzebujących ochronki, 
szczere „Bóg zapłać”, 


LJ 


Repertuar teatru miej. im, A, Słowackiego, 


a= 28 b. m: „Straszne dzieci“ Rostworow- 
skiego. 
Niedzela 25 b. m: „Betleem“, jasełka Rydla. 
Poniedziałek 26 b. m.: Po południu „Betleem“, 
wieczorem „Dzieje salonu“ Wroczyńskiego. 
Wtorek 27 b. m.: „Straszne dziech'. 
Środa 28 b. m: „Brzydki Ferrante“, 
Czwartek 29 b. m: „Straszne dzieci“. 


Miejski teażrt Opera | Operetka. 


Piątek 28 b. m.: „Baron Kimmal*. 
Niedziela 25 b. m: Po południu „Halka“, 
czorem „Szkoła miłości”, 
Poniedziałek 26 b. mx Po 
wieczorem „Rigoletto“, 
Wtorek ÈT b. m.: „Cavaleria“ i „Pajace”, 


Repertuar „Noweści”, 


Piątek 28 b. m.: „Słowik hiszpański”, 

Niedziela 25 b. m.: Po południu „Cnotliwa 
Zuzanna“, wieczorem „Słowik hiszpański", 

Poniedziałek 26 b. m., Po południu „Cyrkówka!", 
wieczorem „Taniec szczęścia”, 

Wtorek 27 b. m.: „Niech mmie djabli wezmą“. 

Środa 28 b. m.: „Słowik hiszpański”. 

Czwartek 29 b. m.: (Premiere) „Urszula“, 


Kauka, eratara, satuka. 


„TYGODNIK  ILLUSTROWANY”, Numer 
51 x dnia 17 grudnia 1921 zawiera: Gniazdo 
rodzinne IV J. Dębickiego; Nowa brama her- 


a 


nęło. 


wie- | Wiadomeści 


poł „Baron Kimmel“, |, „NOTY KRIESSA* OBOWIĄZUJĄ W POL- 


Po zgonie 

Lwów, (A. W.) Dziś o godz. 10 przed po- 
łudniem odbyt się pogrzeb Gabrydi Zapalskiej 
przy udziale przedstawicied miasta, reprezen- 
tantów mauld i sztuki oraz tłumów publiczno- 
ści. Delegacya młodzieży jugosłowiańskiej 
złożyła sa trumnie zmarłej wieniec. 


FUNDACYA „LEKTORA*% KU UCZCZENIU 
PAMIĘCI G. ZAPOLSKIEJ. 


Aj ngalalstal 
Gabryel! Zasolskij, 
Lwowski instytut literacki „Lektor“ złożył 
kwotę pięciu milionów marek na cele fundacyi 
im, Gabryeli Zapolskiej. Kwota ta płatna przez 
5 lat co roku po jednym milionie nozdzielo- 
nym ną trzy nagrody za trzy najlepsze dzieła 
z zakresu dramatu, poczyi lub beletrystyki 
Pierwsza nagroda będzie wynosiła 500.000, 
druga 200.000, trzecia 200.000. O wartości da- 
nego dzieła decydować będzie specyalna ko- 
misya konkursowa. Nagrody wypłacane będą 
ec roku w dzień śmierci Zapolskiej, 

Powyższą fundacyągpragnie „Lektor* vreha- 
bilitować się wobec opinii publicznej, słusznie 
widzącaj w „Lektorze* zorganizowaną propa- 
gandę pornografii literackiej. Brudne wydaw- 
nietwa przyniosty „Lektorowi* ogromne docho- 
dy i dziś ma on odwagę wyznaczać z nich na- 
grody dia literatów polskich... Oczywiście żaden 
szanujący polską literaturą i siebie pisarz, nie 
będzie ubiegał się o nagrodę „Lektora”. | 


ZGON UCZONEGO POLAKA, 
Lingby. P. A. T. Prof. filologii słowiańskiej 
na uniwersytecie w Kopenhadze, Koźniewski, 
zmarł w wieku 56 lat. Z pochodzenia Polak, 
był wybitnym uczonym ł jako taki oddał wiel- 
kie usługi Danii 
| ORKAN NAD MORZEM CZARNEM. 
Bukareszt. P. A. T. Wozoraj nad Morzem 
Czarnem zerwała się straszna burza, tak, że 
liczno statki, znajdujące się w porcie Konstan- 
©, uległy zupełnemu zniszczeniu. Wiele mniej- 
szych statków, oraz łodzi z rybakami, które 
w tym ezasie znajdowały się na morzu, zato- 


gospodarcze. 


SCE. Z powodu wzmianki w prasie, P. K. K. 
P. wyjaśnia, że bilety okupacyjne po pół, 1, 
2, B, 10, 20, 50, 100, ,1000 mk. z datą 9 gru- 
dwia 1919 roku, podpisane przea zarząd gene- 
rał-gubernatorstws, warszawskiego, 8 gnane 
pod nazwą „rzeczek* albo „not Kaiessa', nie 
przestały być w Polace średkiem płatniczym 
i powinny być przyjmowane przy opłacie na 
równi z innymi biletami P .K. K. P. 
AMERYKA EKSPLOATUJE ROSYĘ. Finansi- 


|ści amerykańscy zawarli s rządem rosyjskim 


układ na lat 20, dotyczący wyzyskania bo- 
gactw ziemnych Rosyi, oraz dowozu środków 
żywności do Rosyl. 

KONIEC  SPEKULACYI WALUTOWEJ 
W AUSTRYL „Staats Korrespondenz* donosi, 


bowa na Wawelu prof. Ś. Noakowskiego; Pra-|że minister skarbu ogłosił prowizoryczne nom- 


wa Połski do Polski (d c.) prof. St. Kutrzeby; 
Karol Szymanowski i nowa muzyką M. Skoli- 
mowskiego; Racyonalizm 4 Romantyzm (spra 
wozdanie z I tomu książki 8. Szpotońskiego: 
Adam Mickiewicz i jego epoka) J. Kallenbacha; 
W trosce o kulture (dok.) 8. Czornowskiego: 


porządzenie, które zakazuje nabywania i eprze- 
dawania walut zagranicznych do celów speku- 
lacyjnych, jak i do łokacyi w majątkach. 
ŚWIĄTECZNE URZĘDOWANIE W P. K. 
K.P. Polska K. K. P. podaje do wiadomości, 
że oddziały jej » powodu Świąt będą | 


Letnia rezydencya (zerwonych carów E. Faato-|dn. 24 b. m. od godz. 9—12 w połunnia Izby 
wicz-7ahorskiego; Historya jednego podwórza | rachunkowe w tym dniu czynne nie będą. Do- 


(a. d.) J. Bartkiewicza; Nieco o Meranie Jubi 


26 b. m. jako w drugi dzień Świąt oddziały P. 


leusz Lutni i dyr. P. Maszyńskiego; Piotrowi Ma-j|K. K. P. będą zamknięta. l 


szyńskiemu A. Bib®; Jubileusz W. Umińskiego; 
Dział szachowy. 


WIADOMOŚCI Z GIEŁDY KRAKOWSKIEJ. 
Przedświąteczne czwartkowe zcdranfe giełdo- 


Ryciny: Madonna gu Pruszkowskiego; Nowa | We odbyło się w usposobieniu dla walut obcych 
brama herbowa na Wawelu, 8 rycin do art.|l dewiz mało odmiennem od wczorajszego. 
Lutnia; rezyd. ©terw. carów; portrety: P. Ma-|Marka niemiecka 1 korona niem.  austryacka, 


szyńskiago, A. Czernego i W. Umińskiego. 


TEE FED NWKETTDOWCIAEI (EC TEE 13 ETRZZECATRĄ TOT WN 


Kupujcie tylka u chrześcijen! 


me 


podputk. Śwobodę |duje się w sferze działań wojen- 


nych, że zaprowadzamy tam dopiaro porzą- 
dek, że dawna maszyna wojskowa austryacka 
zupełnie rozbita, a w miejsce jej stwarzamy: do- 
piero nową, że formujamy dopiero jakieś woj- 
sko i że c, nie znając anormalnyen sto- 
sunków przemyskich, nie można bez szkody dla 
zaczętej pracy wydawać zdala rozporządzeń 
bea poprzedniego zniesienia sią x nami, Zro- 
zumiano to i zgodzono się na przesyłania ty- 
godniowych raportów o sytuacyi w Przemyślu. 

Z początkiem grudnia ukończyłem i zgłosi- 
łem nietylko pierwszą prowizoryczną organiza. 
cyę dowództwa okręgu, obejmującą 17 oddzia- 
łów z około 100 oficerami, lecz wydałem także 
dyrektywy dła dowódców powiatowych w celu 
tworzenia siły zbrojnej Å zaprowadzenia po- 
rządku w powiatach. 

Dowódcami mianowałem (względnie za- 
twierdziłem poprzednio mianowanych) odpo- 
wiednich starszych rangą oficerów. Podlegały 
im straże ziemskie (żandarmerya) pod do- 
wództwem oficerów. W utrzymaniu bezpieczeń- 
stwa publicznego miały pomagać milicye miej- 
seowe. W instrukcyach kładłem nacisk na to, 
aby nie czekać zawsze na rozkaz góry, lecz 
radzić sobie samym, uwzględniając stosunki lo- 
kalne. Liczyłem na to, że uda się nam tak- 
townem postępowaniem pozyskać zmęczonego 
długą wojną żołnierza, zachęcić go do wstępo- 
wania w szeregi i dążyłem do jaknajszybszego 
stworzenia wyćwiezonych, karnych oddziałów 
przeciw organizującym się przy pomocy Niem. 
ców Ukraińcom. 


tak efektywnie, jak i w przekazach, były &ll- 


-a [niejsze Dla dolarów i innych walut tendenera 
— == |zriżkowa. Obroty słabe i z rezerwą. Akcye ban- 


kowe i papiery lokacyjne nie budzą załntere- 
sowania. : 


i miarodajae czynniki o ogromnem znaczeniu 
Zagłębia Borysławskiego dla Polski 
io łatwości wypędzenia stamitąd ukraińskich 
najeźdźców. Robiłem co było w mojej mocy, 
by przygotować odmośną akcyę. Jeszcze 22 li- 
stopada 1918 r. przekomywałem o potrzebie 
jaknajszybszego przeprowadzenia jej gen. Ro- 
ję, który mianowany dowódcą dywizył na 
wschodzia, bawił wówczas w Przemyślu. Prze- 
konywałem później gen. Rozwadowskiego. Da- 
remnie| Cała uwaga tak gen. Roji jak gen. 
Rozwadowskiogo i ich sztabów skierowana by- 
ła na Lwów, oswobodzony właśnie przes od- 
sieca podpułk. Tokarzewskiago. Zdaniem mo- 
jem nie oceniono należycie znaczenia Przemy- 
śla dla wszelkich akeyi względnie operacyf w 
kierunku na wschód. 

Dnia 8 grudnia 1918 r. gen. Rozwadowski z 
gen. Zielińskim, pułkownikiem Minkiewiczem 
i licznym sztabem zjechali do Przemyśla, ścią- 
gając tam ze wsżech stron oddziały, Ja już 
powróciłem do szpitala wojekowogo w Krako- 
wie, aby poddać się wreszcie dwa razy odkła- 
danej operacyi rannej nogi. 

Deiś, gdy przeblegam pamięcią te dni wytę- 
żonej pracy, po dwadzieścia godzin na dobę, 
dziękuję Opatrzności, że dała mi dość sił oo 
wytrwania przez przeszło trzy tygodnie na po- 
sterunku — w owych czasach najgorętezych 
í najtrudniejszych. 


4 GEN,PPOR. JULIUSZ PIJAK. 
Wadowice, październik 1921, 
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iewych, handlowych £ góra 

; po cenach niezmienionychę 
3 ki, C isis, Tepege, P. T. E, Paź 
rowozy, Poiskaą Nafta, Glob. Apatyę jaka opa 
nowela rynek miejscowy, przypisać należy, 
brakowi złeceń 1 ciasnocie na rynku pieniężć 
nym. Ustała na razie spekulacya akcyami, lecą 
z% to posiadacze gotówki, ulegając „febris paz 
cuniaria*, zwanej dawniej „aurea* lokują go 
tówkę za wysoką prowizyą i oprocentowanieng 
u różnych epekulantów-paskarzy na krótkie 
termina. Nowy ten proceder bardzo się rozpos 
wszechnił, a wiele osób nie zdaje sobie sprawy, 
lub też nie chce rozumieć, $e uprawia się w. 
ten aposćb 1 popiera Iichwą. 

Snacowawia dzisiejsza wynosiły: dolary ama 
rykańskie 2.700 m., dołary kanad. 2000 
franki szwaje. 600 m., franki fran. 230 m., Iry 
125 m., leje 20 m, mar. niem. 17 m, czeska 
kor. 88 m., niem. austr, kor. 50 fen. 

Przekazy: na Berin 17 m. 75 f, na Pracq 
38 m. 50 fen, na Wiedeń 58 fen. — Gielda 
zamknięta do środy 28 b. m. 


WYKAZ BIEŁJY W KRAKOWIE 
z gnia 22 Grudnia 1921 r. 


Zielono 


Wa'uiy £ Gewiey 
Boswry ŻŁ 7! 3 
.. bencârkkie . . 
ane o . 


. 
w 
$ 
. 
z.e»... 


esesh >c owaskið g . 


z samce . 
x dtir» . 
> normosiia , 
Lel rmaw>«o . . 
Birr meskie . 
Mark: farkla Ą 
Pleronr kotendorskie 
Rabie carskia po 500 ra. 
cnmahie , 0, 


ZE 
.s..saszruaaż 
PKC ELE 


„ 1600 „ 
Papiery lokacyfnet 


E 

Lwewa . - 
ów. kom. Banka kraf. . 
à » > 


a, kellal. w w 
<SŻP Lisiy zast Bania Kraj. 


hth > p Bpak y f 
pe E Malona'stdaga 
6! . Banku Kred. 
a 4 ° Pow. redyt aema, 
4275 " „> - - 


Akeys hankowae: 


Polish Bask Prziieysłowy I-IVem. . 
Bam Hioeie ppr $ 
. ls 


W i 
Jiemsks “zak Krośpiowy a . 
Povazesttnv Bsak Krodytowy S. A. 
Bur: Memski dła Kresów Łańcuł 
Bank Mandiewy w Warszawia 
Fank Kredytowy w W ararawia 
Bank Zwin”zu Spóótk Zarnbkewych 
Fask Komermyciny š 


Eral 67 
BAO e 
E=! 


Więdezeki Bank Zwiąckawy —— 
„Merkur“ T. A. Rank i Rantor wyra. = 
Aleje Tow. hendi l prrom.: 

Felahis Tow. kantłowe I i IV om. 6%—| TOR" — 
Elker Bp a h-prz L J. Norkowaki —— 


Haniiowa Gnóżka nto. imper“ 2—| 300 — 
Pefski a, transporL-handi. 11057" — 


"s „ | 300 =; 350— 

Warss. Tow aks. Nandłui Żeglugi. a u 
EK CZA mę ae . e Kor 

. Cagietaki, „ maszym Poznąń , —|2ł0 r— 
Warez, Sp. ake. Bud Par l -U. am |1100— 
„Lemiesz* fabryki maszyn rola. — 
Trzebinia tebr. masa, | narr.roln, dem | 23%0.— 
Zołedy amunierjae „Poolat“ i 3 — 

Muta talasna, Krarów «s -c 
„Autometer* fabrytra samockodów . || 900—1100. —] 
Fabr. Pori nud-Jenarią. Szczakowa kod 
arks" fabryka cemeniu B [8407 
Że! ako Zakłady Górnicze S!erzaa . FA [7 
/Topepa* Pow. dia przeds córnieu B200 (3500 


ka ikc. praecz.RA/. | Fezów jona. , 
Karpoct fe FTowrawystwo naiiawe . 
pia Te. nailowe „Gałlęya” 
A. T. ia vrzeza. oL skal & D Fanta) 
Pełsta Nafta y 3 
Floutrewnia w Siersny M. oma 
„Oikes 'T. M, - 

Peze!” Powszechne zakłady budowi. | 
Fabryka pezetw. Rueraxz ©  rseblni |3 
„rakus Zen. fabr.przetwor. ~ yak. 
Fabryka percelany w ^mielowlo, 
Fabr. i Rai, sukruw Chędn owia 


15%0 — 1700 — 
1307 —j 14607 


700 -—ie9tw — l2800— 
KURSA, 
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Godz. 12.25. Końcowe kuraa dewiz. Beriin 2.67, 
Holandya 188.50, Nowy Jork 513, Londyn 
21.52, Paryż 10.70, Medyolan 23.05, Praza 
7.20, Budapeszt 0.80, Zagrzeb 2, Warszawa 
0.18, Wiedeń 0.19. austr. stempi. 0.10. 
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polecają 


REIM, Ska z ogr. cdp. 


najwięk. skład ferb I handel! małarzyatów 
Kraków, Rynek 37, Linia A-8. 


do ed wina 


wynosi Mk 1200 od litra, ponadto miejska 
opłata konsumcyjna Mk 100 od litra 


PERLBERGER i SCHENKER 


przy ulicy Grodzkiej 48, 
Telefon 308 
sprzedaje po Mk 1200 butelkę 5/4 litra 
wina stołowego. 
Za próżne butelki zwraca po 80 Mk, Ode 
epazedajscyin daje rabat. Ponadto ma na 
składzie: WINA TOKAJSKIE, MALAGĘ, 
WÓDKI, LIKIERY, RUM, KONIAEJ i t p. 
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Be. +. „KARE NARBEW* u Gala 24 grudnia 1921 roku Mr. 294, 
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RE SAGA j 7 RE CI TTAJe Z |zliryi myig ale gy R = MA a > 
sa | Książkę swą kończy Szanowny Autor wy- | „DR. FRANCISZEK KLEIN: GDAŃSK, |żliwia wyczerpujący w tak szeznyly ch roz- Nowe ksiazki, 
En 81, rażenia silnego przekonania, że „nasz WROTA KORONY POLSKIEJ. Warszawa 1 iarach rzut oka na za i, pizedewszyśt- j 
jcirzestjjańsai ruch robutniczy daje mocną 1921. Nakładem ksiegarni F. Hoesicka. 8-0, | kiem architekteniome, miasta. Tu, jako za-| MARYA KIKLEWICZOWA: „Opowiada 
biucuę LĄ przysziośćc,WyLworzył on sowie su, 96 i 83 isustracyj, wadowy histo yk sztuki i gorący jej miło-;nie o urwisie Antku i o szkrabe morskim 


mzzęó pal hąkoinew w Mares F h A F A R Ń ę cje mł: n FĘ $ ć a 5 À k 
ChrzeSć. rach robotniczy W Poissa. fvłasjiwa lużyszo, któremi popłynie swobo-| Dwa są sposoby pisania książek tego To- |snik, jest Dr. Klein w swym żywicie. Czyta 'ezłopcu, oraz inne dziwne historye“ z illu 


(Ks. Dr. Woycieki prot. socyologii na uni- Ćhiej, niż Gviądj znalazł oupowiednie brze- dzaju, jak ta, której tytuł podaliśmy w na- się ten rozdział jednym tehem, tak zajmu- stracyami Zofii Plewińskiej-Smidowiczowej 
warsytecio bibwiskim: „Chrześcijański ruch ro- gi rozwoju, ucuwycił cel, jaki ma osiąguącz giówku. Jeden z nieh, to suche, choć rieraz |jąco umiał autor zestawić rzeczowe wiado- |Nakladem Księgarni i Składu Nut Perzyń 
bożniczy w Polsce”. Monografia społeczna. Na- |à da swoj pracy twórczej, katolickiej i pol- bardzo uczone badania gad zabytkami sztu- imości z wrażeniami, jakie czyni na nim bu- |ski, Nikłowiez i Ska Warszawa, Nwy Świat 
śsiej zdobył sobie yzeiszą sylupatyę w świe- |ki, drugi — to studya © nich, pisane przez |downictno Gdańska i jego pizedziwna sztu-  L. 21, Str. 62. W oprawie. 
N Mh pły REM ni adena © £.. | Bylójiadnępogai: atb Wa l io 
: 5 5 (ASC naa RZA ABA 1 a „2 Usposobie! " ty! pisania posia U tem zna | j]lnatracysni. Nakładem Księgarni Perzyń+ 
OWY” ŻE 8 Rada A ku wiejsjeiin poźytkowi polskiej Klasy ro-| Do tej drugiej kategoryi należy Dr. Klein, |czeniu tego słową literacki, a określenia je- jski, NiE i Ska Wania. Stron 128, 
a, km Ar laty ko całość nie wy |botn:czej i calygo naszego kaiwiicksogo Dar |aator wielu cennych przyczynków do hi- goi uwagi o sztuce gdańskiej wskazują, jak | \y oprawie, i 
A PA S 1. ra |FOdU", myi naszego budowniebwa, malarstwa | gruntownym jest znawcą przedmiotu. W je- Semi <= » f 
a AT g De zł me Upinia powyższą znajduje pełne uzasa- ji rzeżby, a między niemi gruntownego AS Dra Kleina jedyny dyssonans stanowi AD NU wi ŚR E EN 
teme e R. morie i m idnienie w obecnym rozwo, u chrzesuja- ji 2 wiekiem umiłowaniem napisanego dzie- |pewna ilość germanizmów, jakich stała uży- kiej din R 3e TA” NA Ą „w K A 4 w 
sid pd ha a Aei pw gałczią ta. PIHO ruchu robotniczego w wolnej Pul- la o Starym Krakowie, które zaopatrzył li-|wa, np. „cale mnóstwo“ (ganze Menge), PINA N Niki m * i Ska WM 
go Karn k ina (fe ae z; |sce, który z każdym dniem liczebnie się cznemi przez siebłą dokonanemi zdjęciami |. „czerwone cegły" (rotho Ziegeln — po pol- Stron 68. da 2 dm ś DA 
BEL aa lamuniami śr wziac, pówiąbia i-potężnieje. fotegiaficznemi, W zdjęciach Dra Kleina |ska wysiarcza „cegły'), lub nieścisłości, p sr: 
ki „ACE lg wydarzeniami ży-| ks prof, Ls, Woycieki oddal wielką rze- | widzi się dopiero, co można z fotografii wy- |jak np. „ksiądz pastor“, bo można być aibo KARAI n E CHERVILLE: „Pamiętnik 
Rodómniod JAR hi Kat adnienia, |($'% przystucę temu ruchowi i całej spra- |dolye, jeżeli się da niej weźmie nie zwykły | „księdzem“, albo „pastotem”, nigdy jednym | P54 * owieść dla młodzieży, z illutracya= 
odobnie jak całokształt zagadnienia, ||. 5) 2, 7. A oz aka: któ mice "pda w. a paz" rA ; 4 o h Ai o mi. Nakladem Tow. „Ienias* Toruń—Wa 
r ; "WM o aw e | wie katolickiej swoją książką, która powin- |rzenieślnik, lecz miłośnik sztuki, obdarzony |; drugim równocześnie. k ` R 
nie miał dotychczas swojej pisanej historyi| |, kx: ki A W RÓ [A rT SARE szawa—Siodlce. Stron 102. 
chrześcijański ruch robotniczy na Ziemiach |27, Zieźć szerokie  rozpowszecinienie, zmysłem artystycznym, Dustracyo (fototypy), do których fotogra-| “T ADWIGA JANUSZK 
polskich, Książka prof, Ks. Dr. Woy- Podnosząc prawaziwą Sesluge Szan. Aute-|  yjejko poświęcone „wrotom Korony pol- ifie robił sam autor, imponują artyzmem,| q6 A ag 0 IEWICZOWA: A 
elektago jest pierwszą w tym kierunku |75 P anien: też zwrócić uwseę. że pod|sp;cje = Gdańskowi, powinnoby za wzór jz jakim wybrał dla nich punkty zdjęcia „W potopie krwi i łez”. Wspomnienia zakłae 
; ang E wzgiędem historycznym byloby pożądanem |ohużvé iak si i ; : kot „i ła. Fotoeiate t a: |dniezki, Nakładem Księgarni Perzyński, 
ćródłową publikacyą. Autor daje nam dem j Jake eh służyć, jak się ma takie krótkie monografie |1 momenty oświetlenia. Fotografie te są naj. Niklewiez i W. Ą 
OEG T T uz:pelnienie następnego wydania | książki || gą, iiustrować i w ozdobnej, choć skrom- lepszym dowodem, że o ile kunszt fotog a- | 007107 1 Ska. Warszawa. Stron 234. 
na hiatoryę, cel i ogólny. rozwój. ehrześci- | zem wyzyskaniem mato:yałów, Jakie za” |nej szącją wydawać. ficzny przy zdjęciach momentalnych istot || ZOFIA RYGIER-FAŁKOWSKA: Chara: 
jańsko-robotniczej akeyi na Zachodzie, po- | 9314 roczniki „Ruchu chrześcijuńsko spo-| Autor podzielił swą pracę na trzy części. |żyjących, a szczególniej tłumów, daje obraz |ktery". Nakładem Towarz. Wydawniczego 
czem na podstawie źródłowych materyałów. swe zj a WE wa Piorwsza traktuje o malowniezości i pięknie | natury, nie mogący iść w porównanie z dob- |„Ignis*, Warszawa. Stron 72. 
mozolnie zebranych, przedstawia początki, |-. o wedawanych t SCE "roko | gdańska, druga — o jego historyi, trze- |nymm rysunkiem — o tyle znów przy zdję-| GEBERT B. I GEBERTOWA G. Wypisy, 
czym, wydawanych przed laty Ww.ISTAKO cja — o jego sztuce, ciach architekionicznych przynosi kapitalne | historyczne z dziejów ojczystych. Wydanie 
IT e uzupełnione, ilustrowana. Lwów—War. 
szawa, Nakł. „Książnicy Polskiej“ T. N. S. 


stopniowy rozrost i stan faktyczny tego ru-| : u E ui « Ą 
wie, jak „Postępł, „Gizmot”, „Jedność” | wacwniczość i piąkno starego nadbałty- | wyniki. 
Dra Kieina tak plastycznie i pociągująco, |czusvy powcjenne, wspaniała. Bardzo sta-|W. 1921. 8-o str. 28945. — Z pism kilku- 


chu w okresie restauracyi państwa polskie-|. . TAA. AR , ; ) f A 

e. Ba ogólną liczbę około 800 = Mik pol- ENO. SpA na AA ekiego grodu występmją w przedstawieniu| Strcna typograficzna dziełka jest, jak na 

skich robotników przemysłowych, zajętych |; 777, KO RB. 8 r.ż 

na obszarze pa Aa i Górnego Śląska, Wa WH a AEK CY ma APN US'SPY |i ma się żal do niego z powodu wieikiej |ranna korekta, piękny druk i czyste odbi- |dziosięciu historyków polskich wyjete i chro. 

thrześcijańskie organizacye robotników poł. | PO TiSCoLe Osobor: « ich zas Foe DY" zwięzłuści odnośnego rozdziału. Króciutki cię iHustracyj ua odpowiednim papierze, |nologisznie ułożone wyimki, a odzwiercie- 
by uledz korektus: odyż wywołać mogą jszkie dziejów tego miasta zupełnie wystar- przynosza zaszczyt krakowskiej Drukarni |dlaiące główne fazy z przeszłości naszej 
nieporozumiesia. Odmierzanie zasług Lep: leza dla przeciętnego czytelnika, Oo najwy- | Narodowej. . Ojczyzny, doprowadzają autorowie tych 
czesnych dźiałaczy lepiej pozostawić potom- |żej przycałoby się trochę obszemiejsze ieh| Kroko mówiąc, księgarnia F. Hoesicka |„Wypizów” po ostatnie wypadki w wolnej 


kładem Księgarni św. Wojciecha Poznań-War- | 
szawa 1921. Stron 204). 
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skich — wedle orinii Autora — liczyły 
w roku 1919 kolo 80 tvsięcy członków. 


W ciągu ostatnich trzech lat oreanizacye te loki H A 

niewatpliwie liczebnie znacznie wzrosły, |" | omówienie w okresie od r, 1798 | parść da- jten naklad do swych poważnych plusów | już Rzeczypospolitej. 
można bez przesady powiedzieć conajmniej | pik nych statystycznych o Gdańsku dzisiejszym. |może zaliczyć. J. Trepka. 

podwoiły szeregi członków. {Na 80 stronach części tmeciej mamy mo- 
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poleca wydane włssnym nakładem we wła: 


AES. r 68 SPÓŁKA AKCYJNA = 

SKLEP w Warszawie, Sienna 15, _snych zakładach graficznych następujace 
| | | SB FA FA | m em gg sa ścienny kartkowy (do zdzierania) 
terminowy wielki, 


t. zw. tygodniowy, 


terminowy mały, 
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Skłauy hurławie papieru | maierjałów pisemnych 
Warszawa: Sienna Nr. 15, tel. 150-91, 
jasna Nr. 1 (tel. 50-80), Sienna I (tel.153-30). 
Łódź; Piotrkowska 80, tel, 3-60. Porrońs: 8 mia 4. 
W inos Zzwkowa 29; (Papet) Grednest „Oqa ste”, 
Daminikzńska Nr. 10. Esatłystoks: Ksiesa nia nauczyciel- 
ska, Sienkiewicza `r. 21. Brześć n Quni „Rozwój na 

Kresach", 3 maja Nr A, Szndirmierzi „Nasze ognisko", 
„oAłaszą drukarnia — Sienna 15. 
„Nizsza ksiegarnia“ — Widok 22.. 
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Bi pana Kieszonkowy : notatnikiem. 
leży nadsyłać pod adresem „NASZEGO SKLEPU“ w Warszawie, Sienna 15 — lub do oddziałów, | acc =" 
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KONKURS. cettna R ek: 


Rada Wiejska w Toruniu rozpisuje niniejsze rep oraa Stan, 
A porga u” w 
konkurs na następująca posady: 1597 r. wydaną przes Woj. 


Obwieszczenie. 


1 prezydznta miasła z poborami IV. Zat! Qospod w Kielcach, 
stopnia urzędników państw. oraz świadzetwo nauki pie- 


ki : | : aw NOS 
I 2. burmistrza Mn pbómai Yy. stopnia eT T E A 
urzędników państw. swrot papierów pod adre- 
3. radcy rachunowego z poborsmi VI. | sem: „Ziarso" Pudzórte- Na podstawie uchwały Rady Zawiadowczej Powszechnego 
stopnia urzędników państw. e ya E DL cm i Banku Kredytowego S.A. we Lwowie z dnia 11 grudnia 1921 
„| 4. radcy budowianego z poborami VI. : ; ras ninieiszem 
L Í czapki welurowe „o, 1.200-— EA NAT TNA ofi dk o zapraszamy jszem P. T. Akcyonaryuszy tegoż Banku na 
fasony na kapelu3z8 ,, n 800: — Urzędnicy Magłstrate w Toronin pobierają prósz powyższych po inteligentnej t dosx ona krawrie- b 8 8 
polecz modele zagranicrae oraz materjały borów jastcza 1005 owy mia acowy dodatek drotyièniacy. 6%: ną. cerowanie app do 5 KX Nadzw UZa ne Walne l ro d H 
| 2a kenja pasze, po canach naci | Zelerai t aonemenen ooo to agyne | Bonia need | | gromauzeni 
5: „AM DEC SE zależna i oC Me r ję PM 5 która odbędzie si 
4 MAGAZYN MOD i TOWAROW Taa, dnia 15. gradnia 1F31 7. p 1255 SZĄ Urbtoaaie ście ia r baj S 
i$ MODNYCH DAMSKICH Dr, Dandetskt. L ie. onkiornia Śro inyo f dnia 23 stycznia 1922 o godz. 5 popol. w sali posiedzeń 
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„STEFANIA | Posiadając stałych odbiorców | poz meore 
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